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Automatyczna 
Sikawka 


Rok VI 


mies. kwart. półrocz. rocz. 
Prenumerata: W krain 1.—  3.—  8—  12— 
Zagranicą 1.50 4.50 8.—  18.— 
Za zmianę adresu 30 kop. 
OGŁOSZENIA: Za wierzz peltowy lub jego miejsce 
przed tekstem 40 kop. pierwszy 1 20 kop. każdy na- 
stępny raz, za tekstem 20 i. pierwszy 1 10 kop. na- 
siępny raz, zawiad. żiiobne po 40 k. W rubryce 
„Nadcsłane* wiersz poiitewy Juh jego miejsce 1 rb. 
Hummer pojedyńczy 5 kop. 
Presumoratę | ogłoszenia przyjmuje Administracya, 
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do samochodów 
welocypedów, 


powozow 


najtrwalsze w świecie. 


Pierwszorzęd. w 

Rosyi Teatr-Biograf 

Tylko 3 dni: dnia 4, 5 i 6 czerwca TOII r. 
Nowy wspaniały program. 

San=Tao-Toi. 

rykańskiego. Litti 
wosci Świata. 

PONAD PROGRAM 


uczniów gimnazjum Stelmaszenki 


Bulwarna 9. 

Poleca na sezon roku bicżącego: 

Oryginalną Węgierską 

Pszenicę nasienną 
mujemy do z go lipca r. b, 

Polecamy również: 

TOMASÓWKĘ (Zużlc Thomasa). 


SIEWNIKI WESTFALIA do nawozów sztucznych. 
ZNIWIARKI, WIĄZAŁKI i KOSIARKI „Milwaukee“. 


ORYGINALNY AMERYKAŃSKI SZPAGAT do 


UWADZE 
pp. kończących gimnazyum i 


czy oficerskie 


g Funduklejowska 3. Telef. 758. 
T Mars: Obok Hotelu „Italia“. 


BANATKĘ, 


micjscu wyjeżdża od nas specyalista agronom. Zamówienia przyj 


Gotowe i na obstalunek kitle, rajtuzy, peleryny, paltoty cywilne i rze- 


EXPRESS“ pa: 
Rękopis Karola Wielkiego. 


Piękne widoki Węgier w Tatrach. 
i sz zakochany w Rozalii 


6 iczenia sokołów w kijowsk. pierwszem glmnazyum ©, '„"; 


- humorystyczny. Tygodnik=Pathe 
1 maja 


We wtorek dnis 7 czerwca nowy program. 


Kijowski Syndykat Rolniczy 


dla kupna 


e. Gmach 
której na 


AMB wuja Sama 


wiązałek. 


Młocarnie do 


25 |koniczyny 


chorążych 


Pogrzeb wice- 
kròla Kantonu 
Testament wuja Sama — sceny z życia amc- 
- najświezsze no 


Wycieczka 


Jutro wyścigi 


CYRKU , 


4-0, 5g9 i 6go czerwca wspaniały program 
kiego. Litti Titsz zakochany w Rozalii 
sceny z życia amerykańskiego. 
gier. Tygodnik Pathé. Pogrzeb wice-króla San-Tao-=Toi. Po 
cząt. scan. o g. 5 po poł. W niedz. i swięta og. r. 
kop, ucząc. się młodz. 20 kop. Dzieci do lat to przy dorost. gratis. 


„Vieto r -oryginalne 


dostarcza dogodnie 


Płoskirowsko - Latyczowski S;ndykat Rolniczy 


poczta Płoskirów, gub. podolskiej. 


komite wyniki 


rymi. 


197% 
(400 kabin). 
malna). 
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dnia 14 g0 maja r. b Początek seansów o godzinie 5 pp.| Kraków, Dluga 10, latem- Piszczany, Willa Weresz, albo Zarząd kapielo 


wy. Zakład cały rok otwarty. Frel.wencya 


Początek 
o godz. 2 pp. 


28 34 
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NAJWIĘKSZY KINE- 
MATOGRAF. Po ame- 
rykansku — 2osoby za 
jednym hiletem. Dnia 
Rękopis Karola Wiel 
komiczne. Testament 
Piękne widoki Wę- 


Ceny miejsc od 7 60 
2846 


dzone 


2887 


PISZCZAM Y na Węgrzech. 


najsilniejsze w Europie termy siarczano-mu” 
łowe, w wysokim stopniu radioaktywne. Zna” 


wów i kości, w reumatyzmie po złamaniach, 
zwichnięciach, zapaleniach stawów, w poda 
grze, nerwobólach, zwłaszcza w ischizs. 
Urządzenia 
kąpieli, od najtańszych aż do luksusowych. 
Wykwintnie urządzony Grand Hotel Royal, 
winda osobowa do wtaczania wózków z cho- 
W r. b. otwarty zostanie 
urządzony hotel Termia Palace (na 300 osób, 
połączony z nowo - wystawionemi łazienkarni 
Pokoje z łazienkami (woda ter- 
Instytut terapeutyczny na miejscu. 
Stosowanie okładów błotnych, (zwłaszcza 
słabowitych) z niezrównanym skut 
kiem. Nowe połączenie kolejowe- 
Warszawy 15 godzin, z Krakowa 8 godzin, 
do Wiednia 3 godziny, do Pesztu 3! 2 godzin 
Wszelkich informacyi udziela lekarz zakłado- 
wy, Br. Aleksander Teichmann, zimą — 


Sanatoryum D-ra Solmana, 
Warszawa, Aleja Szucha 9. Specyal 
nosé: leczenie chorób chirurgicznych 
i kobiecych. 
do 7 rubli dziennie. Ambulateryum od 
izdo t pp. Pracownia Roentgena. 69 


Dzierżawy 
lub 1913 r. lub Peręczającej Ad- 
ministracyi więssz. majątk Mogę 
wlożyć znacz. 
również nabyć majątek 600--1000 dz. 
z rąk p Iskich 
poczt Bosy Bród kij. g. maj. Śnieżna 


Zaklad Wodoleczniczy 
D-ra Chramca 


w Zakopanem otwarty. 
Nowo-wybudowane pawilony 
Pomieszczenie dła 300 osób. 


jednoosobowy z utrzymaniem od 8 
kor. wzwyż. 


Prospekt i opisy 
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T-wo Zakład. 
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Motory „Dizel 
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14,000 osób. 2731 


Pobyt i opatrunki od 3 


1000 — 2500 dzies. 
poszukuję ad r912 


kapit. Gotów jestem 
Kazimierz Gizyecki 


2580 


Kijów, 


urzą 
komfortem 
Pokój 


Z największym 
ka lat praktyki. 


2787 | Kudriawska 7 m. 13. 
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„Volta“ 


Dynamo-maszyny i motory. 


Gazogenerałory i nafto- 
we motory. Parowe ma- 

szyny Syst, 
Obrabiarki i pompy, 


inż. Technolog 


W oki i Ha 


awniej 


„J. USTJANOWICZ" 


Aleksandrowska 47 
vis-a-vis Ogrodu Ces. Telefon 23. 


poszuruje kond. na lato 
czyłem wydział matem., mam kil- 


z sila rõw»a [300 wiader wody. $ 


na żądanie Wyłączna sprzedaż i Biuro 


Darowski i Narzymski --£ 


4 Kijów, Olgińska Ne 3. 


Telefon 12-67. 


GROZA OO080203088003 DENIS BOBO GIZI ES 


czystej 


o sprzedania ***qy, 
buhajki - fryburgi 
od 7 do 14 miesięcy po 15 rb. za 


miesiąc. Poczta Woronowica gub. 
podolskiej maj. Izabelówka. 2312 
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Mechan. 


K.DŁUSKIEGO 


DD 11 Kon.wzwYyi 


Stumpfa. Szepetówka 


wołyń. gub. 
prenumeratę do 
„Dziennika Kijowskiego” 


przyjmuje 


ję. Sacsan Zomalkki 


4419 
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Skoń- 


Kijów, Bulwarno 


I. Kwiek. 2857 
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We wtorek, d. 16 czerwca odbyły się w 
429 okręgach całej Austry: i Galicyi zachodnicy 
wybory powszechne do parlamentu. Tylko w 
Galicyi wschodniej i Dalmacyi odbędą się wy- 
bory w poniedziałek, d. 19 czerwca. 

W Galicyi zachodniej odbyly się wybory 
w Krakowie, Tarnowie, Białej, Bochni, Nowym 
Sączu, Rzeszowie, Mielcu, Jaśle — 12 posłów 
miejskich, tudzież w 17 okręgach dwumandato- 
wych wiejskich. 

Główna walka rozegrała się w Wiedniu 
między chrześcijańsko - społecznymi (antysemita- 
in) a socyalną demokracyą, w miastach nie- 
mieckich prowincyonalnych — między postępo- 
wem Stronnictwem nieinicckiem ludowem (Tolks- 
partei) a wszechniemcami prusofilskimi (AU- 
deutsche). 

W Tyrolu na 25 mandatów przypada 16 
na niemców, 9 na włochów; walka rozegrała 
się w Inusbrucku między narodowcami a so- 
cyal-demokracyą, na wsi między chrześcijańsko- 
społecznymi a klerykalno-konserwatywnymi. 

W Czechach na Morawach przypada naj- 
większa ilosć mandatów — 178: do rozdania z 
tego na Czechy przypada 129, na Morawy 49. 

Według narodowości przypada na cze- 
chów w Czechach i na Morawach 105 manda- 
tów (75 w Czechach, 30 na Morawach), na 
niemców 73.(54 w Czechach, 19 na Morawach). 
Na Śląsku jest 15 mandatów, z tego 9 nie- 
mieckich, 3 polskie i 3 czeskie. Razem przeto 
przypada na czechów 108 mandatów, na niem- 
ców 82, na polaków 3 mandaty we wszystkich 
krajach Korony Czeskiej. Z tych odrazu zdo- 
byli w  zeszłych wyborach socyalni-deinokraci 
48 mandatów w krajach Czeskiej Korony, a 
mianowicie: zdobyli socyalni-demokraci na cze- 
chach 24 mandatów (18 w Czechach, 4 na Mc- 
rawach, a 2 na Śląsku), na niemcach zo mar 
datów (14 w Czechach, 3 na Morawach i 3 na 
Śląsku), na polakach z mandaty na Śląsku; wc- 


dług krajów koronnych mieli socyalni-demokra- | 


ci z Czech 3a posłów (18 czechów, 14 miem- 
ców), z Moraw 7 (4 czcchów, 3 niemców), ze 
Sląska 7 (3 niemców, 2 polaków, 2 czechów); 
do tego doliczyć należy ponadto jeszcze 10 na- 
rodowych socyalistów poza klubem socyal-de- 
mokracyi, a mianowicie: 9 narodowych socya- 
listów czechów z Czech i 1 wolny socyalista 
niemiec z Czech. 

Drugie tyle przypadło mandatów z krajów 
czeskich na agraryuszów (48), a mianowicie: 
31 agraryuszy czeskich i 17 agraryuszy nic- 
inieckich. Według krajów koronnych wybrały 
Czechy 39 agraryuszy, Morawy 9 agraryuszy. 

Wśród czechów z Czech najliczniejszem 
było stronnictwo czeskich agraryuszy (23), po 
nich szli socyalni-demokraci (18), poczem do- 
picro młodoczesi 14, narodowi socyaliści 9 i 
klerykali 7. Wśród czechów z Moraw najlicz- 
niejsi byli klerykali czescy (10), po nich szli a- 
graryusze (8), socyalni-demokraci (4). 

Rezultat wczorajszych wyborów, o ile z 
dotychczasowych depesz daje się odtworzyć, nic 
daje jeszcze obrazu dokładnego. 

Przeważna część bowiem wyborów musi 
być powtórzona przy drugim ściślejszym wy- 
borze. 

C. arakterystycznym momentem wyborów, 
dokonanych w miastach niemieckich, jest upa- 
dek dotychczasowej przewagi stronnictwa chrze: 
ścijańsko-spolecznego. 

W Wiedniu przyniosły wybory najwięk- 
szą niespodziankę. Tylko jeden antysemita zo- 
stał w pierwszem głosowaniu wybrany. Wszy- 


sey chrześcijańsko-spoleczni kandydaci — o ile 
nie upadli jak p. Bielohlawek—przychodzą do 
ściślejszego głosowania z socyalną demokracyą. 

Marszałek krajowy Niższej Austryi, książę 
Alojzy Lichtenstein, obecny szef stronnictwa 
chrześcijańsko - społecznego, przychodzi do ści- 
ślejszego głosowania z niemiecko-postępowym 
Wabeein, minister baalu I eisskirolieor, tak- 
że luminarz chrześc.-społecznych, domniemany 
następca Luegera, kandydowai w 2-ch okręgach 
Wiednia i w obydwu okręgach IX dzielnicy 
Wiednia przychodzi do ściślejszego głosowania 
w jednym z postępowcem niemieckim hofratem 
bar. Ilockem, w drugim z socyalnym demokra- 
tą Winterem, redaktorem naczelnym socyali- 
stycznej „Arbeiter Ztg.*. 

Były prezydent ministrów d-r Henryk 
Wittek, obecnie jeden z najwpływowszych człon- 
ków chrześc.-społecznych, przychodzi w śród- 
mieściu Wiednia do ściślejszego wyboru z po- 
stępowcem niemieckim, adwokatem d-rem Wil- 
helmem Neumanem. 

Prezydent parlamentu, d-r Pattai, przy- 
chodzi do ściślejszego głosowania na Mariahilf 
z socyalistą Leuthnerem. Byly minister robót 
publicznych, chrześc.-społeczny przywódca d-r 
Gessman, przychodzi do ściślejszego głosowa- 
nia na prowincyi w Austryi Dolaej z postę- 
powcem niemieckim Wendra. W pierwszem 
głosowaniu w Wiedniu wybrani zostali wszyscy 
Szefowie socyalnej demokracyi: Wiktor Adler, 
d-r Ellenbogen, d-r Skaret, d-r Seitz, d-r Da- 
vid i czterech innych, jeden chrztścijańsko-spo* 
łeczny antysemita d-r Rienósel i jeden liberał 
d-r Friedinan. 

Wybory w Wiedniu oznaczają przeto sta- 
nowczą klęskę chrześcijańsko-społecznych, która 
przy wyborach ściślejszych może się zamienić 
w pogrom. 

W Czechach znamiennym jest upadek 
socyalistów międzynarodowych i zwycięstwo 
radykalnych stronnictw narodowych czeskich 
ale socyalnych, mianowicie autonomistów so- 
cyalistów i narodowych socyalistów, oraz stron- 
mictwa narodowego, radykalnego, prawno-pań- 
stwowcgo, z którymi pakt zrobili młodoczesi. 
Z wybitnych polityków wybrani zostali już przy 
pierwszych wyborach prof. Massaryk w Ro- 
żnowie, czeski narodowy soecyalsta Choc i 
Klofac, przewódca czeskiego stronnictwa pra- 
wnopalstwowego d-r Baxa, młodoczesi: byly 
minister handlu i prezes Kola czeskiego d-r 
Fiedler, d-r Mastalka, d-r Kramarz. W prze- 
ważnej części atoli 0 reprezentacyi czeskiej 
zdecydują dopiero wybory ściślejsze. 

W Galicyi zachodniej wybory przynio- 
siy jedną niespodziankę: podwójny wybór szefa 
socyalistów Ignacego Daszyńskiego, a to w 
Krakowie na Wesolej, gdzie d r Petelenz po- 
został w mniejszości 28 głosów i w  podiniej: 
skich gminach powiatu krakowskiego, gdzie 
Daszyński otrzymał na 23,782 głosujących 
13,774 głosów i został wybrany po raz drugi. 

W miastach Galicyi zachodniej zwycię- 
żył blok rządowy: w Krakowie wybrani zosta- 
li prócz Daszyńskiego pp.: Leo, Gross i Ziele- 
niewski, w Nowym Swiecie w Krakowie u- 
padł zasłużony inżynier profesor studyum rol- 
niczego Tadeusz Sikorski, a do wyborów ści- 
ślejszych przychodzi socyalista d-r Zygmunt 
Marck z redaktorem „Nowej Reformy* dr 
Doboszyńskim. 

W Tarnowie odniósł narodowy demo- 
krata, burmistrz d-r Tadeusz Tertil zwycięstwo 
nad socyalistą dr. Bobrowskim i syonistą . dr. 
Malzem, (poprzednio był posłein tarnowskim d-r 
Battaglia), w Białej- Wadowicach zwyciężył pre- 
zes Kola Polskiego olbrzymią większością 


steczkach wyszedł kandydat bloku 


so- 
cyalisię Stankiewicza, w Mielcu i małych mia- 
rządowego 
d-r Ignacy Rosner, radca dworu w minister- 


EE się nowe prądy, lud przeciera oczy i widzi |lączę się z tymi, którzy otaczają Cię w dniu dzi | narodowej i rozumnie pojętej religii. 


stwie dla Galicyi i pobił dotychczasowego 
sła X. Pastora i prof. Chciuka, w Nowym 
Sączu wybrany kandydat rządowy d-r German 
3,336 gł. przeciw 2,128, które otrzymał socya- 
lista der Marek, który w Krakowie przychodzi 
do ściślejszego głosowania z d-r Dohoszyń- 
skim. 

W Rzeszowie wybrafy były minister Bi- 
liński, w Bochni i Wieliczce były minister Ko- 
rytowski 3,164 głosów przeciw socyaliście dr. 
Bobrowskiemu, który otrzymał poważną ilość 
2,564 głosów, w Jaśle-Pilznie-Dębicy wybrany 
prof. W. L. Jaworski. 

W okręgach wiejskich Galicyi zacł.o Iniej 
na 34 mandatów tylko 2 mandaty roztrzygnię- 
te, wybrany został ludowice p. Stapiński w 
krośnieńskim i konserwatysta Jan Goetz-Oko- 
cimski, właściciel browaru okocimskiego 
brzeskim. Wszystkie inne 32 mandatów do- 
piero w ściślejszem głosowaniu będą później 
roztrzygnięte. Była to więc tylko generalna pró- 
ba wyborów wiejskich, która dowiodła, że na 
wsi w Galicyi ludowcy pod flagą p. Stapiń- 
skiego tracą dotychczasowy wpływ. 

Ani jeden nie potrafił utrzymać tych gło- 
sów, które w poprzednich wyborach zebrał. 
Rozstrzelenie głosów na wsi w Galicyi zacho- 
dniej jest najwymowniejszym dowodem, że w 
łonie ludu polskiego dokonywa się głęboka 
przemiana i że dyktatura Stapińskiego została 
wszędzie złamaną. 

Upadł stanowczo Wójcik w krakowskim, 
gdzie przyjdzie do ściślejszego głosowania mię- 
dzy malarzem Włodzimierzem Tetmajerem a 
Wójcikiem i gdzie na pewno wybrany zostanie 
p. Tetmajer. 

Tak więc w krakowskim poniosło stron- 
nictwo ludowe p. Stapińskiego klęskę. 

W mieleckim nie potrafiono przeprowa: 
dzić wyboru inżyniera Kędziora, ozdoby stron- 
nictwa ludowego; tam stanął na własną rękę 
do kandydatury młynarz Krempa i uzyskał 
4,556 głosów. Nawet Jakób Bojko nie uzyskał 
większości w pierwszym wyborze, chociaż wy- 


bór Bojki w głosowaniu ścislejszem jest zape- 
wniony. 
W nowosądeckim najzupełniejsze rozbi- 


cie głosów, fronda ludowa uzyskała 2,459 glo- 
sów chrześc.-społ. i stronnictwo 1903 głosów 
a kandydat p. Stapińskiego zaledwie 1,149 gł. 

W bocheńskim wybrany konserwatysta 
a o drugi mandat walczyć będą X. Stojałow- 
ski z ludowcem Ruebenbaurem. 

W bialskim socyalista Misiolek uzyskał 
2,576 głosów, związek narodowy ludowy 4,700 


głosów, samoistny ludowy kandydat (Kramar- 
czyk) 1,054 głosów a ludowice Stapińskiego 
3,000 gi. 

W łańcuckim książę Andrzej Lubomir- 


ski uzyskał największą ilość głosów 7,357 
narodowy dem. 2,472 głosów a ludowiec 6,000 
glosów. 

W chrzanowskim uzyskał sccyalista Zu- 
ławski największą ilość głosów 5,321, X. Sto- 
jałowski 3,326 gł. a ludowiec Wróbel zaledwie 
2,900 gł. 

W limanowskim uzyskał narodowo-de- 
mokrata d-r Ptaś największą ilość głosów 5,067 
a ludowiec 4,400 gł. 

W piłzneńskim uzyskał samoistny kan- 
dydat hr. Mikołaj Rey z Przyborowia najwię- 
kszą ilość głosów 3,872 a fronda ludowa 1,611 
głosów. 

W tarnowskim uzyskał konserwatysta 
sędzia Matakiewicz 6,340 głosów a narodowy- 
demokrata Łuka 732 gł, ludowiec zaś Witos 
9,048 gł. 

Widzimy przeto wszędzie ogromne 
bienie wpływu ludowców Stapińskiego, 


osla- 


34] 


pomi- 
mo poparcia rządowego. W ludzie polskim two- 


prowadzil. 

Budzi się przeto opozycya, powstają fton- 
dy, samoistne kandydatury i jeszcze się opc- 
zycya nie skrystalizowała. 

Ale jedno możaa już dziś stwierdzić: wy- 
bory na wsi w Galicyi Zachodniej zachwiały 
sironnictwem hHidowem Stapińskiego. 


W. L. 


Wytary w Falisi Ladd, 


Lwów, 1-1 czerwca. 


Korcspondent nasz pisze: 

Niezwykła forsa rządowa za kandydatami 
konserwatywnymi, którzy rozporządzali prócz 
tego dużymi środkami materyalnymi przyczyni- 
ła się przedewszystkiem do ich zwycięstwa. Jest 
to niejako powrót do dawnej walki o suprema- 
cyę w kraju, do walki nieprzebierającej w ża- 
dnych, choćby najbezwzględniejszych środkach. 
To co się działo przy wyborach Rosnera i Ja- 
worskiego przechodzi granice: dość wspomnieć, 
że rzucono między żydów tak potworną pogło- 
skę, że p. Jaworski w razie wyboru miałby 
starać się o zniesienie Kólek rolniczych i kon- 
sumów chrześcijańskich. 

Dużą niespodzianką były wybory w okr. 
wiejskim krośnieńskim, gdzie przeciwko kandy- 
daturze ludowców stawał demokrata narodowy 
„Jan Gruszecki. Kampania agitacyjna uprawnia- 
la do wniosku, że p. Gruszecki otrzyma 
mandat mniejszości. Forsa ze strony rządu 
przeciw niemu była ogromna. Samcgo Gru- 
szeckiego władze zasuspendowały w obowiąz- 
kach nauczyciela ludowego; starostwo i żandar- 
merya rozwinęły szaloną presyę na wyborców. 
Mimo wszystko jednak można śmiało twierdzić, 
że gdyby nie działy się podczas samych wybo- 
rów nadużycia, Gruszecki zdobyłby mandat. 
Tymczasem bezwstydnie ucjeka się partya rzą- 
dowa do środków brutalnych. 

W Osieku, miejscowości, rozporządzającej 
kilkuset głosami, w którcj niedawno nie dopu- 
szczono Stapińskiego do urządzenia wiecu, a za 
wyjeżdżającym dyktatorem baby rzucały mio- 
tłami — podczas wyborów tak  postąpiono. 
Wojciech Rajman, mianowany tam komisarzem 
wyborczym, w poludnie rozwiązał komisyę 
i zamknął wbrew poleceniu ministra spraw we- 
wnętrznych głosowanie na porę obiadową. Na 
czas „godziny duchów* wziął urnę do swego 
domu. Po południu ze względów formalnych 
komisyi nie uznął, mężów zaufania Gruszeckie- 
go wyrzucił i — sam przeprowadzał wybory 
i sam przeprowadzał skrutynium. Takich wy- 
padków było bardzo wiele. „Cuda* w urnach 
wyborczych zdarzały się zbyt często. 

Nie zadecydowano dotąd o 30 imandatach 
z okręgów wiejskich. Docydować o nich bę 
dzie d. 21 czerwca. Po tych wyborach będzie 
dopiero można mówić o całości. 

Wybory w Galicyi Wschodniej odbędą 


się w poniedziałck 19 czerwca. J. R. 


Sienkiewicz do Rodziewiczówny, 


Na obchodzie 25-lecia pracy pisarskiej Maryi 
Rodziewiczówny p. Julian Adolf Święcicki odczytał 
następujące pismo Henryka Sienkiewicza do jubi- 
latki: 


Dostojna Jubilatko! 


po-|żc mener polityczny Stapiński na manowce lud |siejszym, aby złożyć hołd należny Twemu talento- 


wi i Twej pracy. 

Radość, z jaką społeczeństwo przyjęło pierw- 
szą Twą powieść, sława i uznanie, jakie ją otoczy- 
ły, były dowodem, że istnieje ścisły, serdeczny i głę- 
boki związek między Twoją duszą, a duszą polskie- 
go ogółu i że Ty wypowiadasz w wysokiej artysty- 
cznej formie to właśnic, co om myśli, co czuje, do 
czego dąży. 

| związek ów zacieśniał się coraz bardziej 
przez długi szereg lat Twej pracy. Twoja wiara, 
Twoja nadzieja i Twoja miłość były wiarą, nadzie- 
ją i miłością polskiego narodu. Tyś zrozumiała, że 
mimo chmur, które rozciągają się nad Twą ukocha- 
ną ziemią, mimo cierpień, mimo głazów, które gnio- 
tą pierś polską, naród wyciaga ręce do życia, więc 
krzepiłas w nim siły życiowe. Słowa Twe były 
zawsze słowami otuchy i jakby echem drogiej nam 
pieśni Legionów. Nigdy nie szłaś śladami tych, 
którzy mówią Sobie: niech naród traci nadzieję, by- 
lem ja zyskała sławę. Nie poświęciłaś nigdy naro- 
dowej korzyści dla olśniewającego frazesu, który 
sztucznym blaskiem oblewa tylko głowę autora, 
a współrodaków pogrąża w noc tem ciemniejszą, 
że beznadziejną. 


> 


Służba Twa była zawsze wierna Ojczyźnie, 
a zarazem jasna i przezrocza, jak ruczaj litewski. 
Twój wielki talent wiodła nietylko wyobraźnia, ale 
i sumienie, więc był on jak dzwon, którego głos 
brzmiał dlatego tak doraznie i czysto, że w spiż 
okręgu biło w nim hartowne i uczciwe serce Pol- 
ski. I oto dlaczego, po długich latach pracy, ota- 
cza Cię miłość naroau, a w dniu dzisiejszym grono 
rodaków i rodaczek. które w imieniu całej Polski 
schyla przed Tobą głowy i również w jej imieniu . 
powtarza Ci: cześć talentowi, pracy i zasłudze: 

Z całej duszy łączę mój głos z tym chórem 
i oddaję: cześć patryotce, cześć polec! 


Henryk Sienkiewicz. 
aw 


Z Wilna. 


Dnia l-go czerwca. 


Z niezwykłem zainteresowaniem społc- 
czeństwo polskie powitało dziś rano pierwszy 
numer zjednoczonego z „Gońcem Codziennym* 
— „Kuryera Wileńskiego". Niemalo rozpisano 
słów, mających fakt zlania się dwu pism przed- 
stawić jako fakt w skutkach swych doniosły, 
niosący zgodę i miłość stronnictw, uspokojenie 
dlą społeczeństwa, owocność pracy przy poła= 
czeniu sił. Pięknie to wszystko brzmi, ale gdy 
się pomyśli, że im  kulturalniejsze społeczen- 
stwo, tem więcej ma organów prasy, im ży- 
wiej myśl społeczna krąży, tem więcej potrze- 
buje poła do wypowiadania się, smutck ogar- 
nis, że kurczy Się nasza prasa na Litwie. 

„Tygodnik wileński ilustrowany* skończył 
swój żywot, bo niema już funduszów na pro- 
wadzenie, jak się okazało w naszych stosun- 
kach, zbytkawnego wydawnictwa. Powodzenie 
na Litwie może mieć tylko pisma bajecznie ta- 


nic. Korzysta z takiego stanu rzeczy gazetka 
„Dwa grosze“ i ma zamiar szpalty swe roz- 
szerzyć. Redagowana przez księży, tak, jak i 


„Przyjaciel ludu“, mający znacznie więcej, “niż, 
„Jutrzenka“, prenumeratorów,  spoleczeństwo 
więc nasze powoli może przejść pod wplyw je- 
dnostronny, co w pragnącym rozwoju ciąglego 
społeczeństwie pożądanem być nie noże. 
Kursują głuche pogłoski, że pewna grupa 
ludzi krząta się koło założenia pisma postępo- 
wego; nie byłoby w tem nic złego, gdyby nasi 
postepowcy rozumieć chcieli, że nie w walce z 
narodowością i religią postęp leży, ale w otwie- 


Nie mogąc osobiście wypowiedzieć Ci życzeń, |raniu szerszych horyzontów dla zdrowej myśli 
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Jeżeń nasi postępowcy nie zechcą się z 
tem liczyć, to pismo ich długo się nie utrzy- 
ma, gdyż nie znajdzie w obecnej chwili odpo- 
wiedniego dla siebie gruntu. 

W średnich zakładach naukowych egza- 
miny mają się ku końcowi, ku wielkiej radości 
młodzieży, zdcnerwowanej procesem egzamina- 
cyjnym, który szczególniej dla kończących jest 
próbą bardzo ciężką. W I-em gimnazyum np. 
na ostatecznym egzaminie na maturę ścięto 
dwudziestu uczni, widoczna jest w tem tenden- 
cya zmniejszenia ilości studentów, ale co ma 
robić ta młodzież, której odebrano możność 
prawidłowcgo ksztalcenia się? 

Zaraz po ukończeniu egzaminów kurator 
wileńskiego okręgu naukowego organizuje wy- 
eicczkę uczniów średnich zakładów naukowych 
do Turkiestanu. Głównym jej przewodnikiem 
będzie dyrektor gimnazyum i$bwieńskiego a po- 
imocnikiem inspektor gimnazyum homelskiego. 

Bardzo sympatyczną wycieczkę dla mło- 
dzieży naszej do największego z jezior litew- 
skich, urządza malarz Jarocki, nauczyciel ry- 
sunków, członek warszawskiego T-wa krajo- 
znawczego. Jest to pierwsza u nas wycieczka 
tego rodzaju, połączona z badaniami naukowe- 


imi, gdyż bierze w niej udział i dużo osób 
starszych, nauce i badaniom archeologiczaym 
oddanych. 


Przygotowują się u nas do wyborów na 
posła, na miejsce zmarłego p. Montwiłła, są 
wszelkie nadzieje, że z urny wyborczej wyjdzie 
połak p. Ochotnicki. 

Z prowincyi płyną skargi na fatalny stan 
zasiewów, wskutek suszy i zimna. W niektó- 
rych miejscowościach powstały pożary torfo- 
wisk, lasów, osad, wsi a nawet miasteczek. Od 
dni paru chwilami padające deszcze nie zdo- 
łaja grożącej klęsce zaradzić. 

W gub. wileńskiej, szczególniej w czasach 
ostatnich, daje się zauważyć wielki rozwój 
współdziełczości włościańskiej. W roku bieżą- 
cym powstało kilka spółek mleczarskich. W 
niektórych miejscowościach z zapomóg  rządo- 


wych założono maślarnie włościańskie; jedno- 
cześnie zaczęły powstawać spółki do handlu 
nabiałerm. W Dziśnie kółko rolnicze założyło 


Szkołę tkactwa. W wielu miasteczkach i wsiach 
powstają T-wa drobnego kredytu, spożywcze, 
handlu narzędziami rolniczemi i nawozami 
sztucznymi. 

Zainteresował się nawet włościanin wa- 
rzywnictwem i produkcyą owoców, wiadomem 
jest, że z okolic Wilna, Kowna, Szawl idą du- 
że transporty truskawek do Petersburga i War- 
szawy. Wszystko to świadczy o rozhudzeniu 
się sfer włościańskich w kierunku najpożądań- 
Szym. 

W Mińsku 7-go i 8-go czerwca odbedzie 
się zjazd wszystkich producentów krochmału z 
Litwy i Bialej Rusi. Progran narad będzie 
bardzo cickawy: r) okresłenie i sprawdzenie 
ilości fabryk i ich produkcyi; 2) zbadanie ryn- 
ków zbytu oraz określenie konsumcyi w kraju i 
za granicą (w Anglii, Finlandyi i t. d.); 3) roz- 
patrzenie ogólnych lqweswyi technicznego udos- 
konalenia fabrykacyi, zakładania stacyi do- 
świadczalnych, zakładów wzorowych, kursów 
dla majstrów i t. d.; 4) organizacya centralne- 
go biura zakupna i zbytu krochmalu; 5) refera- 
ty o związku krochmalników w Królestwie. 

Kto wie, czy narady te nie staną się ka- 
mieniem węgielnym zrzeszenia się właścicieli 
krochmalni; produkcya na tem zyskać musi i 
zapewne znajdzie się sposób wydobycia się z 
chciwych łap pośredników kupców. 

Widocznym więc jest fakt, że dobroczyn- 
na w skutkach idea zrzeszania się staje się na 
Litwie baądzo popularną i wydać musi owoce. 


E. W. 
"A" OnE 


Kronika 
polskich rodów. sztachecki 


Podola, Wotynia i Ukrainy. 


-i w ów 


„Flistorya rodzin szlacheckich w dawnych 
t. zw. województwach kresowych nigdy dosta- 
tecznie uwzględnioną nie była—pisze w przed- 
mowie do swej „Kroniki* p, Kazimierz Pułaski... 
W rozspoczynającem się wydawnictwie podaje- 
my monografie rodów tutejszych szlacheckich 
zarówno pochodzenia miejscowego, jak i ro- 
dów, które kolejno tu osiadały w ciągu całego 
półtysiąca lat, rodów, które tu żyły, lub żyją, 
które w ten lub inny sposób zostawiły ślady 
śwojego istnienia, swojej działalności, swojej 
pracy i trudów w jakimkolwiek zakresie... Kro- 
nika taka, oparta na źródłach zastąpić winna 
wiele bajecznych opowieści przywiązanych do 
niektórych mazwisk.. Rzeczą jest badacza... 
właściwie oeenić legendowe podania i zestawić 
na zasadzie przechowanych świadectw spraw- 
dzoną tylko historyę rodu, stanowiącą w ka- 
żdym razie ważny rozdział dziejów krajowych, 
dawniejszych i późniejszych, pewien przyczynek 
do histąryi rezwoju kultury, obyczajowości życia 
publicznego i prywatnego... Flistorya szlachty 
kresowej stanowićby mogła ciekawy a poucza- 
jąey przedmiot obszernych studyów, ująwszy w 
swój zakres nietylko owe odległe epoki, gdy 
szlalhta, będąc rządzącym stanem w kraju, pro- 
wadziła rycerskie wyprawy lub zasiadała do o- 
brad sejmowych, ale i czasy ostatnie, gdy wo- 
bec rozwijającego się procesu wszechświatowej 
demokratyzacyi społeczeństw, traci stopniowo 
wszystkie niemal prawa i przywileje. W miej- 
sce dawniejszych prerogatyw pozostały szlach- 
cie tylko obowiązki przez tradycyę dziejowa i 
rodową przekazywaue z pokolenia w pokoleniu, 
a świadczące o etycznych zasadach szlachectwa. 
Tych obowiązków zaszczytnych spełnianie, to 
jedyna broń przeciw wszelkim zamachom, jedy- 
na droga dła utrzymania dodatnich wpływów 
wobec kraju i społeczeństwa... Zestawiając na 
dalszych kartkach niniejszego wydawnictwa, 
kronikę rodów szlacheckice, pragnęlibyśmy ura- 
tować od zapomnienia zacierające się z biegiem 
czasu dawne podania rodowe i szczegóły z ży- 
cia dawnych pokoleń, doszukując się nieraz 
głębokich, pouczających wskazówek”... 


Przytoczone wyżej cytaty z „przedmowy* 
wskazują wyraźnie cel i zadania, jakie autor 
zamierza osiągnąć w wydawnictwie, którego 
pierwszy tom ukazał się świeżo na półkach 
księgarskich. Są to cele i zadania ściśle real- 
ne, ani z fałszywą dumą, ani z czcą i niemą- 

*) „Kronika polskich rodów szlacheckich Po: 
dola, Wołynia i Ukrainy* Monografie i wzmianki. 
Przez Kazimierza Pułaskiego. Tom I. W Brodach. 
Nakładem I drukiem Feliksa Wesla. 19tr. 
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| gabinet 
iz opinią polaków galicyjskich. Zadrasnąć ich am- 


DZIŁ 


drą pyszalkowateścią nie 
nego. 

Tom niniejszy zawiera w sobic inonogra- 
fie następujących sześćdziesięciu pięciu rodzin:— 
Aksamitowscy herbu Gryff, Baranieccy hr. Sas, 
Baranowscy hr. Samson, Barszczewscy hr. Sle- 
powron, Bednarowscy hr. Prus I, Bernatowicze 
br. Leliwa, Bsyzymowie herbu własnego, Bniń- 
scy hr. Łodzia, Bobrowscy hr. Jastrzębiec, Bo- 
guszowie hr. Pólkozic, Bombekowie hr. własne- 
go, Braniccy hr. Korczak, Brezowie hr. wła- 
snego, Brzescy hr. Ciołek, Brzozowscy hr. Be- 
lina, Budzyńscy hr. Dąbrowa, Bukarowie hr. 
Junosza, Buszczyńscy hr. Strzemię, Chełinińscy 
hr. Nałęcz, Chocimierscy hr. własnego, Czaccy 
hr. Swinka, Czajkowscy br. Dębno, Czapscy 
hr. Leliwa. Czeczclowie hr. Jelita, Drużbaccy 
hr. Lew, Drzewicccy hr. Nalęcz, Dulscy hr. 
Przegonia, Dwerniccy hr. Sas, Felińscy hr. 
własnego, Gosławscy hr. Oksza, Grabiankowie 
hr. Leszczyc, Kalinowscy hr. Kalinowa, Kar- 
wiccy-Duninowie hr. Łabędź, Kiccy hr. Gozda- 
wa, Kołyszkowie hr. Kotwica, Konopaccy hr. 
Mur i Trzaska, Kosielscy hr. Jezierze, Krecho- 
wieccy hr. Sas, Markowscy hr. Bończa, Moisz- 
kowie hr. Poraj, Orańscy-Wojnowie hr. Koście- 
sza, Orlikowscy hr. Półkozic, Orłowscy hr. Lu- 
bicz, Ostaszewscy hr. Ostoja, Pogorscy hr. O- 
E eska Przezdzieccy hr. Roch III, Pułascy hr, 

lepowron, Raciborowscy hr. Jelita, Rzewuscy 
hr. Krzywda, Rzyszczewscy hr. Pobóg, Śmio- 
tankowie hr. Korczak, Sroczyccy hr. Nowina, 
Stadniccy hr, Szreniawa, Starorypińscy hr. Na- 
łęcz, Strussowie br. Korczak, Świdzińscy hr. 
Półkozic, Szczeniowscy br. Łaprzyca, Szembe- 
kowie hr. własnego, Szydłowscy br. Lubicz, 
Tełefusowie br. Łabędź, Wieczffińscy br. Prus 
3-tio, Wołodkowiczowie hr. Radwan, Zalescy 
hr. Prawdzic, Zalescy Saryusze hr. Jelita, 
Żurowsy hr. Leliwa. 

Naturalnie monografie nie wszystkich ro- 
dzin zostały uwzględnione jednakowo, zależało 
to bowiem od materyału jakim autor mógł roz- 
porządzać. „Nigdy praca tego rodzaju— pisze 
autor—zupełnie wyczerpującą być nie może, 
gdy pod uwagę weżmiemy ogromne straty zaso- 
bów archiwalnych, jakie kraj tutejszy ciągie po- 


mające nic wspól- 


nosił. Był on zawsze w ciągu kilku wieków 
wystawionym na bezustanne najazdy, wojny, 
ząburzenia wewnętrzne, deportacye. Ogniem i 


mieczem pustoszony tracił kolejno bardzo wiele 
ze spuścizny piśmiennej dawniejszych czasów. 
We wszystkich archiwach, które się przecho- 
wały znajdujemy raz po raz dużo inanifestów 
D „pogorzeniu ogniem*, podczas wojen, naja- 
zdów i zaburzeń wszelkiego rodzaju, przywile- 
jów królewskich, dokumentów na władanie zie- 
mią, zapisów rodzinnych i t.d. Takich spu- 
stio$zeń bywało bardzo wiele w każdej epoce, 
najwięcej jednak czasu wojen kozackich i haj- 
damackich nabiegów*... 

Do powyższego dodać należy, iż nic wszy- 
stkie archiwa i papiery rodzinne, „są dosyć 
cenione i w porządku przechowywane". Pod 
tym względem, zwłaszcza w ostatnicj ćwierci 
ubiegłego stulecia, panował u nas na kresach 
fekkomyślny wandalizm, dzięki któremu niemało 
cennych dokumentów rodzinnych bezpowrotnie 
zginęło. 

W pierwszym tomie swojej „Kroniki* pan 
Pułaski uwzględnił przeważnie rodziny polskie 
na Podolu dzisiaj osiadłe, chociaż i inne dziel- 
nice ukrainnc mają lu swoich  przedstawicicli. 
Książkę zdobią liczne portrety. Wydanie pię- 
kne in 4-to. 


— ed. p. — 


Z prasy rosyjskiej. 


Rola namiestnika Bobrzyńskiego podczas 
kampanii wyborczej w Galicyi zwróciła uwagę 
„Nowego Wrem.*. 


„Dotychczas--pisze „Nowoje Wremia" -każdy 
austryacki liczył się przedewszystkiem 


bicyę, sławny „honor polski“, zaczepić ich organi 
zacye—była to prawie zdrada dynastyi, która stale 
ich protegowała. Obecnie zaś, sądząc z przebiegu 


| kampanii wyborczej w Galicyi, namiestnik Bobrzyń- 


ski Otrzymał z Wiednia inne dyrektywy. Namiestnik 
galicyjski z gorliwością, która nie pozostawia żad 
nych wątpliwości, wystąpił przeciwko kandydatom 
najsilniejszej w Galicyi partyi tak zwanych „wszech- 
polaków“, Z prostotą właściwą byłym polskim 
satrapom, popiera on w zachodniej Galicyi kandy- 
datów szlachty i „ludowców“, a we wschodniej Ga- 
licyi zaciekłych ukraińomanów. Ze szczególniejszą 
pasdiwościa zabiega on około tego, ażeby wszyst 
ie mandaty (33) w wiedeńskim parlamencie, prze- 
znaczone dla reprezentantów halicko i bukowińsko- 
rosyjskiej ludności trafiły do rąk tylko ukraino- 
filów*, 

Postępowanie namiestnika uzależnia „No- 
woje Wremia* od zmiany frontu rządu wie- 
deńskiego wobec ukrainofiłów. Ta zaś zmiana 
została jakoby spowodowana przez memoryał 
zjazdu wszechukraińskiego (z r. 1909), który 
złożono w swoim czasie arcyksięciu Francisz- 
kowi-Ferdynandowi. Memoryał wykazywał po- 
dobno, jak wielkie znaczenie ma  Galicya 
Wschodnia, jako ośrodek przyciągający dla ca- 
łej Małorosyi i pod wpływem tego memoryału 
zmieniła się polityka ruska gabinetu wiedeń- 
skiego. 


,, „Od wiosny 1909 r. -- pisze „Nowoje Wre- 
mia“ — zaczyna się wyraźny „kurs ukraiński" poli- 
tyki austryackiej. Posłowie ukrainofilscy uzyskali 
milionowe subsydya od rządu wiedeńskiego. Orga- 
nizacyi ukraińskiej wypłacono odrazu klika milio- 
nów na założenie banku kredytowego, ukrainofilo- 
wie po raz pierwszy biorą udział narówni z pola- 
kami w podziałe znacznych zapomóg na podniesie- 
mie kultury rolniczej. Olbrzymie środki ida na 
pośpieszną fabrykacyę „uczonych ukraińskich“, 
przyszłych gwiazd lwowskiego uniwersytetu, który 
winien być duchowem źródłem dla całej Ukrainy 
„od Karpat do Kaukazu“. Ogólnie uznany „bat'ko” 
tych uczonych prof. Mychajło Hruszewskij, twórca 
specyficznej historyi tej przyszłej „perły korony 
habsburskiej", przenosi swoją działalność ze Lwowa 
do Kijowa. 

„Wszystko to są oznaki, że memoryał, złożo 
ny przez wszechukraińskich „notabłów* przysziemu 
władcy Austro-Węgier nie pozostał bez skutku. 
Wyrazniej tylko te skutki przejawiły się podczas 
obecnej kampanii wyborczej. Odczuli je na swych 
plecach i ci połscy tantaści, którzy nie bez celu 
idee jagiellońską byłej Rzeczypospolitej narzucali 
Habsburgom. Przekonują się oni obecnie, że każdy 
kij ma dwa końce. | ieżeli jednym końcem kij ja- 
gielloński miał rozdzielić i zgnieść Ruś, to drugim 
może on być skierowany i przeciwko samej Polsce. 
Czy polsey ideologowie wyciągną z tego wszystkie- 
go morał dla swych dorastających pokoleń, to kwe- 
stya najbliższego dziesięciolecia". 


Jaki morał będą wyciągali z tych rozu- 
mowań „Nowego Wremi* polscy ideologowie— 
to kwestya późniejsza. Ale jaki morał z tego 
artykułu mógłby wyciągnąć namiestnik Bobrzyń- 
ski — oto pytanie ciekawe i aktualniejsze. 


„Biełoruskaja Zizń* raz jeszcze powraca 
do sprawy zlania się dwóch pism wileńskich, 
omawiając pierwszy artykuł redakcyjny nowego 
„Ruryera Wileńskiego*. 


N NIK KIJOWSKI 


Szczególniejszą uwagę zwraca „Biełorus- 
kaja Zizńś ma rzuconą w tym artykule myśl, 
iż należy ciężkie czasy przetrzymać. - 

„Proklamowane obecnie przez polaków hasło 
przetrzymania ciężkich czasów jest w wysokim sto- 
pniu znamienne— pisze „Biełoruskaja Żizń”. Prze- 
szłość naszego kraju swiadczy o tem, że wałka za- 
sad rosyjskich z polskiemi, walka z polską przewa- 
gą odbywała się w formie porywów. Były porywy 
i to dobre porywy, ale szybko stably. Rosyjskie 
sfery kierownicze opanowywała litość nad „uciska- 
nymi“ panami polskimi i oto znowu sypały się na 
nich z góry łaski i ulgi. Polacy tak dalece przyzwy- 
czaili się do tych porywów, do tej niestałości poli 
tyki rosyjskiej na kresach, że i teraz wierzą, że 
nowy poryw przeminie, trzeba tylko „przetrzymać“, 
przeczekac, dopóki energia narodowa rosyan nie 
osłabnie. A potem może się rząd zmieni, może na 
miejscu rządu narodowego znajłzie się rząd kosmo- 


po prostu jako obywatelu rosyjskiego bez względu 


na jego narodowosć”. 


jaki teraz obserwujemy, czasem nie minął. 
kiedy miną sztucznie podsycanc 


| (i). 
Z Chersonia. 


(Od własnego korespondenta). 


Dn. 30 maja mieliśmy tu rzadką uroczy- 
stość: koncert, polski z udziałem amatorów 
i fachowego aktora. 

Korzystając z pobytu w Chersoniu reży- 
sera „Liry* odeskiej, artysty teatrów warszaw- 
skich p. Adolfa Stankiewicza, p. Anatol Augt- 
stynowicz, główny łącznik miejscowych polaków, 
urządził w sali Tow. Dobroczynności improwi- 
zowany wieczór. Olbrzymim powodzeniem cie- 
szył 


to i p. Stankiewicza. 


mimiczną. 


rzyła pani Helena Augustynowiczowa. 
torom. 
torski (sztuczka Bałuckiego) i koncert. 


uroczystości 
one 


mają 
życie 


podobne 
Ożywiają 


soń, 
ogromne. 


wstałej z drobnych uraz. 


zacnym inicyatoront i wykonawcom. 


Selim Mirza. 
TAE FAT IAUNA DWIE: 


10,000 wiorst konno. 


W Moskwie, jak donosi 
ksandra Kudaszewa, która odbyła drogę 


na do Moskwy konno. 


szło rok temu, z maja 1gro roku. 
przygotowywała się p. Kudaszewa dosć 


czystej krwi mongoła, który 
doskonałym stanie przyszedł do Moskwy. 
Jechae p. Kudaszewej wypadło po 
trakcie syberyjskiim, po którym ongi ciągnęli ska 
zańcy. Dziś trakt ten zarósł 
ką można go konno przebyć. 


przyjaźnie, dzięki rewolwerowi tylko 
czuła się p. Kudaszewa zupełnie bezpiecznie. 
Przemarsz dzienny był bardzo różnorodny 
nie przekroczył wszakże 80 wiorst. 
tak się nazywa wierzchowiec p. Kudaszewej, 
zwykle na godzinę krocza 8 wiorst i 


czając się na nikogo. 
koło 4,000 rb., przytem przeważna częśc 


pud siana kosztował około rubla. 
Marszruta tej podróży byla 


Krasnojarsk — Aczyńsk — Kańsk 
Tomsk — Maryinsk — Nowomikołajewsk 
Petropawłowsk 
ust — Ufa - 
ni Nowogród — Włodzimierz — Moskwa. 


-— Koływań 


ka 


Nasze ziemstwa. 


Wyborcy ziemscy na Podolu. 
Powiat uszycki (cenzus 75 dz.). 

Wyborcy polacy. Listy wyhorcze powia- 
tu uszyckiego obejmują 58 wyborców pola- 
ków pełnócenzusowych, w tem 31 właścicieli 
posiadłości ziemskich o obszarze 46,003,49 dz., 
oraz 27 właścicieli wyłącznie nieruchomości, 
oszacowanych na 475,365 rb. 

Kurya polska I zjazdu wyhorców (posia- 
dających od ”/, cenzusu) obejmuje 36 wybor- 
ców. W tej liczbie jest 22 właścicieli posiadło- 
ści ziemskich o obszarze 771,21 dzies., co sta- 
nowi 10o pełaych cenzusów, oraz 15 właścicieli 
nieruchomości, oszacowanych na 38,870 rb., 
co wynosi 5 pełn. cenzus. (z tych ostatnich 
jeden należy do obydwu kategoryi). W ten 
sposób kuryi polskiej na |I-szym zjeździe wy- 
borców przysługuje prawo wybrania 15 pełno- 
mocników na zebranie wyborcze. 

Wyborców polaków, należących do II-go 
zjazdu wyborczego (od '/,,—1/, cenzusu) notuje 
lista 31.  Właścicieli ziemskich w tej kategoryi 
jest 16, ogólny obszarich majętn. 160,52 dz., co 
stanowi 2 pein, cenzus.  Właścicieli nic- 
ruchomości jest 15, ogólna wartość ich nieru- 
chomości wynosi 14,850 rb., co stanowi 1 peł- 
ny cenzus. Kuryi polskiej przysługuje więc 
prawo wybrania na II-gim zjeździe 3 pełaomo- 
cników na zebranie wyborcze. 

Reasumując powyższe dane, wnioskujemy, 
iż kurya polska na zjeździe wyborczym powia- 
tu uszyckiego może liczyć 76 wyborców, 
reprezentujących obszar 46,935,22 dz. i nieru- 
chomości, oszacowanych na sumę 529,085 rb. 

Wyborcy nie-polacy. Listy wyborców ro- 
syjskich obcjmują 47 wyboreów pcłnócenzusc- 


wych, w tem 46 właścicieli ziemskich o ogól- 
nym: obszarze posiadłości 30,942,5V dz. 
tego posiadają oni nieruchomości, oszacowane 
na 528,952. 
ruchomości jest 1, posiadający nicruchomość na 
sumę 16,180 rubli. 


wiatu 
w tem 52 właścicieli ziemskich z posiadłością 


polityczny, albo bodaj czysto biurokratyczny, który 
zacznie traktować każdego poddanego rosyjskiego 


A „Biełoruskaja Żizń” ' aż drży z obawy, 
ażeby ten „poryw* praw wyjątkowych i wi 
o 
nacyonalizm 
rosyjski i nienawiść do wszystkiego, co niero- 
syjskie, jakaż wtedy będzie racya istnienia ta- 
kich świstków, jak „Biełoruskaja Żizń* i inne? 


się Kujawiak Wieniawskiego, odegrany 
z impresyą właściwą przez pannę Józefę Kwin* 
Ueharakteryzowana na 
„Maryśkę* (Włodzimierzową Tetmajerową) ba- 
jecznie kolorowa p. Kwinto posiada czysty, 
dźwięczny głos deklamacyjny, jak rownicż grę 
Słowo wstępne wygłosił z uczuciem 
p. Anatol Augustynowicz. W dyalogu „polo- 
wanie" Bartelsa rolę pani Strzelnickiej odtwo- 
Publi- 
czność rzęsistymi oklaskami dziękowała ama- 


Dnia 5 czerwca odbędzie się teatr ama- 


Dla takiej placówki kresowej, jak Cher- 

znaczenie 
towarzyskie 
i oczyszczają atmosferę wzajemnej niechęci, po- 


To też należy się prawdziwa wdzięczność 


„Golos Moskwy“, 
przebywa obeenie niezwykła podróżniczka, p. Ale- 
z Charbi- 


Nadzwyczajna ta podróż rozpoczęła się prze- 
Do podróży 
długo; 
szczegolniej trudno było wyszukać odpowiedniego 
do tak ogromnej drogi wierzchowca. Po wielkich 
staraniach udało się w stepie nabyć osmiolelniego, 
tez nie zawiódł i w 


starym 


i z trudnością wiel- 
Ludność miejscowa 
traktowała przytem śmiałą podróżniczkę bardzo nie- 
i kindżałowi 


„Mongolik*, 
robił 
kłusa około 
18. P. Kudaszewa, nawet bawiąc obecnie w Mos- 
kwie sama wierzchowca swego dogląda, nie spusz- 


W drodze wydała niezwykła podróżniczka o- 
tej sumy 
poszła na furaż. W niektórych miejscowościach 


następująca: 
Charbin — Czyta —- Wierchnieudinsk — Irkuck — 


Omsk — 
Kurgan —- Czelabińsk — Żioto- 
Birsk — Mamadysz — Kazań -- Niż- 


Prócz 


Wyborca z cenzusu wyłącznie nic- 


Kurya rosyjska I-go zjazdu wyborców po- 
uszyckiego obejmuje 107 wyborców, 


3411,18 dzies. (18 pełn. cenzus.) oraz 57 wla- 
ścicieli nicruchomości, oszacowanych na 129,1 10 
rb. (17 pełn. ccnzus.). 2 wyborców należy do 
obydwu kategoryi. Ogółem kuryi rosyjskiej 
I-go zjazdu wyborczego przysluguje prawo 
wyboru 35 pełnomocników na zebranie wy- 
boreze. 

Kurya rosyjska Il-go zjazdu wyborczego 
liczy 137 wyborców, w tej liczbie 89 ziemian 
z obszarem 951,39 dz. (12 pełnych cenzusów) 
oraz £to właścicieli nieruchomości, (2 z nich 
posiada  cenzusy rolne) oszacowanych na 
53,540 rb. (7 cenzus.. Ogółem kuryi powyż- 
szej przysługuje prawo wyboru 19 pcełnomocni- 
ków na zebranie wyborcze. 

Wobec tego na zebraniu wyborczem ku- 
rya rosyjska może liczyć 1o1 wyborców, re- 
prezentujących obszar 33,305,16+ dzies. oraz 
nieruchomości, oszacowanych na sumę 727,782 
rubli. 


W powiecie uszyckim niema Tow. prze- 


mysłowo-handlowych, posiadających  cenzusy 
ziemskie. W- 
m o n a 


Zjazd regulacyjny. 


Wczoraj wieczorem zakończył się zjazd 


przedstawicieli okręgu komunikacy!. 


Zjazdowi zakomunikowano szereg wnio- 
sków, powziętych przez komisye. Między inne- 
mi na zjeździe była podniesiona sprawa budo- 
wy własnego gmachu dla zarządu okręgu ki- 
jowskiego w posiadłości okręgu przy ul. Ale- 
ksandrowskiej, wprost przystani. Zarząd obec- 
nie mieści się w lokalu wynajętym, który po- 
mimo wysokiego komornego—1r4 tys. rb.—nie 
odpowiada wyntaganiom ani pod względem hy- 
gienicznym, ani wygody. Kosztorys budowy, 
sporządzony jeszcze w r. 1908 wynosił 190 
tys. rb., obecnie jednak koszty budowy zwięk- 
szą się prawdopodobnie do 210 tys. rb. Roz- 


zaoszczędzenie 14 tys. rb. na Komornem, 


jąć, rozkładając wydatki budowy na 2 lata: r. 
1912 i 1913. 
do budowy nowcgo mostu 

przez Soż. Kosztorys mostu 
tys. rb., o wyasygnowanie których 


stałego 


uchwałono wszcząć starania. 
stru. 


inocowania brzegów Dniestru 


móg na 40 tys. rb, 

Zjazd przeszedł do 
nego dróg wddfych -Gktręgu kijowskiego. 
znano za konieczne zorganizować w 


na wzór kolejowych komitetów rejonowyab. 
Podniesiono kwcstyę organizacyi stałego biura 
statystycznego przy kijowskim okręgu komuni- 
kacyi i wystosować do ministeryuim prośbę o 
udzielenie na ten ceł specyalnych kredytów, 
zaczynając od r. 1912, a po urzeczywistnieniu 
komitctów rzecznych biura statystyczne poddać 
pod ich kierrwnictwo. W końcu wypowiedzia- 
no się za koniecznością wyasygnowania spe 
cyalnych sum na opracowanie materyałów, do- 
starczanych przez rozmaite instytucye w spra- 
wie znaczenra ckonomicznego drogi wodnej 
Ryga — Chersoń z tem, aby memoryał, doty- 
czący tej sprawy, został wygotowany przed 
listopadem roku bieżącego i złożony w mini- 
steryum. 

Po odczytaniu kilku drobnych referatów, 

prezes zebrania zakomunikował obecnym odpo- 
wiedź ministra komunikacyi p. Ruchłowa na 
telegraficzne pozdrowienie zjazdu, przesłane w 
pierwszym i obrad, Zebranie uchwaliło 
wysłać do p. Ruchłowa telegram z prośbą o 
wyrażenie Najjaśniejszemu Panu w imieniu zja- 
zdu uczuć wiernopoddańczych, oraz telcgramy 
z podziękowaniem za urzeczywistnienie zjazdu 
naczelnikowi. głównego zarządu komunikacyi, 
ks. Szachowskiemu oraz prezesowi komisyi inig- 
dzywydziałowej prof. Limonowowi. 
- Przęd zamknięciem zjazdu zabrał głos 
prezes zjazdu p. Jurgiewicz. Mówca zaznaczył 
swe zadowolenie z przebiegu prac zjazdu, 
wskazał na dodatnie ich rezultaty, które w zna- 
cznej mierze zawdzięczać należy temu, iż prace 
te ześrodkowały się głównie w komisyach i 
przed walne zebranie sprawy podawane były 
w tak starannej redakcyi, iż nie budziły one 
żadnych wątpliwości. W końcu p. Jurgiewicz 
wyraził nadzieję, iż wszyscy obecni wkrótce zno- 
wu się spotkają na nowym zjeździe. 

Po przemówieniu p. Jurgicwicza, zjazd 


zamknięto. « , — y) 
[an n a a aac wa | 
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Kalendarzyk. 


Dziś 4 (17) Franciszka. 
jutra 5 (18) Bonifacege 1. M. 


Wschód słońca w godz. 3 m. 50 
Zachód: słańca a godz. 8 m. II 
Długość dnia godz. 36 m. 29 


m. m 


Kalendarzyk Historyczny. 
4 (17) czerwca. 


Roku 1736. Za panowania Króla Augu- 
sta III Sasa zbiera się w Warszawie Sejm pa- 
cyfikacyjny. 


— Z Trwa wzajemnej pomocy osób pra- 
cujących. W dniu dzisiejszym o godz. 8 wie- 
czorem odbędzie się ogólne zebranie czlonków 
kijowskiej grupy T-wa wzajcmnej pomocy osób 
pracujących (Kreszczatyk N* 5 m. 40). W razie 
niestawienia się przepisanej liczby członków 
zebranie odhędzie się w dniu jutrzejszym o go- 
dzinię 11 rano. 


żarządzie gubernialnym pod 
inspektora lekarskicgo przy udziale przedstawi- 
eicli miasta i władz wojskowych odbyło się ze- 
branic w sjuawie kanalizacyi kijowskiej i za- 
nicczyszczania Dnicpru. Zagajając zebranie, in- 
spektor lekarski wskazał na to, i 
zwolono na rozszerzenie 
runkiem przeniesienia pól irygacyjnych daleko 


chody na budowę dadzą się zamortyzować przez 
urządzenie w dolnem piętrze sklepów oraz przez 


Zjazd postanowił wniosek komisyi przy- 


Uchwalono następnie przystąpić 
w lomlu 
wynosić nia 800 
w formie 
specyalnego kredytu w ciągu 1912—13—14 r. 
Szereg wniosków 
dotyczył umocowania brzegów Dniepru i Dnie- 
Na pierwsze uchwalono wyasygnować 65 
tys. rb.; do udziału w kosztach robót około u- 
uchwalona za- 
prosić ziemstwo, zarząd kolei Poł.-Zachodnich 
oraz ministeryum wojny, określając sumę zapo- 


rozpatrzenia wnios- 
ków komisyi dla badania znaczema ekonomicz- 
U- 
najbliż- 
szym czasie rzeczne komitety rejonowe z udzia- 
łem. przedstawicicli instytucyi zainteresowanych 


IŁ. 
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— W sprawie katalizacyi. Oncgdaj w 
przewodnictwem 


iż 
kanalizacyi 


miastu po- 
pod wa- 


za miasto, do Wicty Litewskiej, położonej o 50 
wiorst niżej Kijowa z biegiem Dniepru, czase- 
wo zaś w ciągu lat 3, zanim pola hędą urzą- 
dzane, pozwolono skierowywać ciecze do Dnie: 
pru, po uprzedniem ich oczyszczeniu w spery. 
alnych, rczerwgarąch, Tymczasem miasto cie- 
czy nic oczyszcza i skutkiem tego ujścic Ły- 
bedzi i zatoka Dniepru kolo Kitajowa do tego 
stopnia.są zabagnione, iż mieszkańcy  okolicz- 
nych wsi Myszełówki i Kitajowa, cegiclni, połQ= 
żonych, nad Dnieprem, oraz obozu saperów nię 
tylko nie mogą używać wody rzecznej do pi- 
cia, lecz nawet do prania bielizny, Oprócz te- 
go w okolicach Dniepru w tem miejscu panuje 
nieznośny zapach. 

Przedstawiciele miasta -- p. Jozefi i dre 
Burczak wskazali na to, że przed rozszerzeniem 
sieci kanalizacyjnej sytuacya była jeszcze gor. 
$za, pońieważ Łybedź od dawna służyła za 
zbiornik nieczystości °l, miasta, i nieczystości 
te również wpadały do Dqiepru. Teraz z 'urzą* 
dzeniem kolektorów nieczystości przez miaslo 
przynajmniej przechodzą pod ziemią. Swoją 
drogą miasto dokłada wszelkich starań, aby 
przyśpieszyć ostateczne wykończenie kanaliza- 
cyi, Zarząd miejski uchwalił niezwłocznie roz- 
począć budowę kolektora, prowadzącego do 
Wiety-Litewskiej na co wkrótce bedzie zacią- 
gnięta pożyczka, a tymczasem uchwalono cie- 
czy kanalizacyjnych nie wpuszczać do ujścia Ły- 
bedzi, lecz przeprowadzić je rurami do samego 
łożyska Dniepru, w miejscu, gdzie prąd jest 
bardzo silny. Wówcząs ciecze kanalizacyjne w 
Dnieprze będą rozprowadzone w rzece w sto- 
sunku I : 1,700, c6 czyni je zupełnie nieszko- 
dliwemi. Inni mówcy wskazywali na niektóre 
środki zaradcze, jak dezynfekowanie cieczy przy 
wyjściu z kolektora siarczanem miedzi oraz 
przeniesienie obozu sapęrów na wyspę Tru- 
chana. Uchwalono obejrzeć miejsce, gdzie ciecze 
wpadają do Dniepru. Wycieczkę naznaczono na 
d. 6 lutego. 

— Przeciwnicy kolei. Mieszkańcy wsi 
Iskrennie powiatu zwinogródzkiego zwrócili się 
do ministra koimunikacyi z prośbą o niezatwier- 
dzenie projektu budowy kolejki podjazdowej od 
tukrowni „Kisiełówka* do przystanku tejże na- 
zwy kolei Południowo-Zachodnich, gdyż po wy- 
tvłaszczeniu gruntu na budówę wskazanej ko- 
lejki pozostaną im tylko oddzielne kliny ziemi, 
wskutek czego zostaną oni zrujnowani. Mini- 
sterstwo komunikacyi zasięgnęło w tej sprawie 
opinii zarządu kolei Południawo-Zachodnich. 

— Gmach izby skarbowej. Onegdaj w 
izbie skarbowej odbyła sie narada w sprawie 
budowy nowego gmachu dla biur izby. Kosz- 
iorys budowy gmachy i odnośne pląuy zostaly 
już zatwierdzone przez ministerstwo skarbu. 
Nowy gmach stanie w poliżu rynku Siennego. 

— Pomnik św. Ołgi. Budowa fundamen- 
tu pod pomnik św, Olgi na placu wprost szko- 
ły rcalnej zbliża się już ku końcow. Sam po- 
mnik zostanie ustawiony w końcu sierpnia. 
Wczoraj roboty około budowy pomnika oglą- 
dała specyalna komisya, złożona z general- 
gubernatora, gubernatora, kuratora okręgu na- 
ukowego, naczelnika kolci Południowo- Zachod- 
nich, policmajstra i innych osób. 

— UJĘCI ZŁODZIEJE, Na ul. Kuzniecznej 
policya siedcza aresztowała zawodowych złodziei 
ou ikjeó i Cesaria z narzędziami złodziej- 
SKIMI. 

Na Głuboczycy ujęto M. Stankiewicza z kra- 
dziona bielizną. Na ul. S. Nawodnickiej aręsztowa- 
no W. Romanowskiego z kradzionym koniem. 


Obok lombardu aresztowano Procenkę, który 
skradł palto włościaninowi Bezkrownyjowi. 

— FAŁSZYWY RUBEL. W piwiarni 
ul. Wasylkowskiej Ne r40 aresztowano T. 
który starął się zbyć fałszywego rubla 

— KWAS SIARCZANY: W restauracyi „Zoło- 
toj Jakor", do kelnerki Leonowej podeszła jakaś 
nieznajoma i oblała ją kwasem siarczanym. I.. z O- 
parzona twarzą i rękami odwieziono do szpitala. 

Na ul. Bezakowskiej E. Płotnikówa oblała 
kwasem siarczanym niejaką P. „Pogotowie“ opa- 
trzyło poszkodowaną. 

— UTONIĘCIE. W  posesyi Ne 64 przy ul. 
Syreckiej wpadł do stawu 5 letni Rabinowicz. 
Wyciągnięto go z wody i odwieziono do szpitala 
Kiryiowskiego, w drodze wszakże dziecko zmarło. 

— KRADZIEŻE. W domu Ne 34 przy ul. 


przy 
Nog G; 


Szczekawickiej przez otwarte okno skradziono z 
mieszkania Raiskina rozmaite rzeczy wartości 
147 rb. 


Zarządzający kawiarnią „Cafć Palace" ujął i 
oddał w ręce policyj W. Stropniewskiego, który 
skradł w kawiarni naczynie, produkty i naboje na 
sumę 180 rb. F 

Do mieszkania Znankowej (szosa Głuboczyc 
ka 36) wtargnęli złodzieje i skradli wiele ubran i 
rozmaitych rzeczy. Złodziei aresztowano z częścią 
rzeczy. i 

MW mieszkaniu Kligermana (Kuznieczna 33) 
złodzieje wyłamali okno i dspuścili się znacznej kra- 
dzieży. 

— SŁUŻĄCA ZŁOÓDZIEJKA. Zamieszkały 
przy ul. Nesterowskiej Ne 20 P. Finkelsztein do- 
niósł policyi, iż padł ofiara kradzieży ze strony no 
wonajętej służącej U. Kowalskiej. Siużąca po doko- 
naniu kradzieży skryła się. 

— KRADZIEŻ KAMIENIA. Onegdaj stójko- 
wy i robotnik zarządu miejskiego Bojko, zauwa 
żyli na Peczerskń kilka fur, wiozących kamienie. 

Wyśledziwszy, iż woźnice żwożą kamienie do 
posesyi brandmajstra łybedzkiej straży ogniowej, 
stójkowy aresztował ich. 

Aresztowani zeznali, iż kamień ów zwożą z 
ul. Bezakowskiej z rozkazu niejakiego Trachtenber- 
ga, zamieszkałego przy zauł. Michałowskim X 2, 
oraz innej nieznanej im osoby. Policya wdrożyła 
śledztwo. 

— ZAMACHY SAMOBOJCZE. Wprost do- 
mu N 32 przy ul. Nesterowskiej ofruł się amonias 
kiem 34-letni 5. Protasenko. W ciężkim stanie o- 
dwieziono go do szpitala. 

Na skwerze przy zjezdzie Andrzejowskim za 
żyla soli cukrowej 17-letnia A. K. Przyczyną za- 
machu—nędza. Samobójczynię „Pogotowie” odwio- 
zło do szpitala. 

W domu Ne 9 przy zauł. Cygauskim zażyła 
kwasu karbolowego 23-letnia A. A „Pogotowir" 
udzieliło jej pomocy. 

Przy ul. M-Wasylkowskiej Ne 9 otruła się so- 
lą cukrową Iro-letnia N Lekarz „Pogotowia“ urato- 
wał desperatkę. 


Z SĄDÓW. 
Nadużycia w intendenturze. 
(Erdsji 


Wczorajsze posiedzenie sądu wojennego w 
sprawie pułk. Dmitrjewa rozpoczeło się o godz. 
Pierwszy zeznawał członek komisyi odbiorczej 
kapitan Gładkiewicz. Opowiada on o czynnościach 
komisfi wojskowej gen. Ałymowa, wyznaczonej 
dla przeprowadzenia rewizyi składu butów przez 
dowodzącego wojskami kijowskiego okręgu wojen- 
nego. Zdaniem świadka, najgorszego gatunku: to 
war pochodził z kijowskich warsztatów intendentiu 


ry; kamisya odrzucała 50 -- 60% towaru. Pewnego 
razu zdarzył się wypadek, iż kapitan Gładkiewiez 
przybył dla przyjmowania butów i okazano mu 


partyc, która została już przyjęta przed dwoma 


dniami. Doniesiono o tem władzy, która zarządziła 
dochodzenie tajne, lecz ostatcczue nic nie zdołano 
wyjasnic. Puikownik Dmitrjew, wedlug słów świad 
ke.ścisle kontrołował działalnosc członków komi- 
syi, lecz ci ostatni przeciążeni byli robotą ponad 
siy. Gdy swiadsk skarżył się na to, intendent o- 
kręgowy poradził mu podac się do dymisyi. 

Stabs kapilnn Maczulin, również b. członek 
komisy odbiorczej potwierdza powyższe zeznanic, 
dodając tylko, c w warsztatach buty pozostawały 
często długi czas po przyjęciu ich przez komisyę 
odbiorczą 1 dopiero później wywożono je do skła 
dów. 

Świadek Nosicz, szeregowiec intendentury, 
twierdzi, że, jego zdaniem, pułkownik Dmitrjew 
przyjmował buty „dobrze“; najsurowiej zas czynił 
to kap. Bańkowsky inni członkowie komisyi odbior- 
czej powierzali odbiór szeregowcom, którzy wyko- 
nywali to również „dabrze”. 

Następnie składał zeznania 
odbiorczej, Tichonow, który pełnił również obo- 
wiązki sekretarza komisyi. Twierdzi on, że komi- 
sya w niczem nie przeszkadzała prawidłowej pra- 
cy w warsztatach i nigdy nie zwlckała z przyjino- 
waniem towaru. Na zapytanie prokuratora, co 
+wiadkowi mówił pułk. Dmitrjew o zbyt małych 
pensyach urzędników intendentury, wskutek czego 
trzeba „brać“, Tichonow odpowiada, że tego rodza- 
ju rozmowy prowadzono żartem. Wobec tego pro- 
kurator wprost zapytuje świadka, czy oskarżony 
mówił kiedykolwiek, że z samej: pensyr trudno jest 
wyżyć i koniecznie trzeba „brać“. Swiadek oświad- 
cza, że pułk. Dmitrjew nigdy nic podobnego nie 
mówił. 

„ Dalej sąd stara się wyjaśnić głośne w swoim 
czasie zajście z dostawcą Cepelewiczem. 

. Świadek kap. Ingler słyszał, że Cepełewicz 
chciał dać łapówkę kap. Dołgiemu, lecz ten gó 
„wydał”*. Pułkownik Dmitrjew nazwał to proówo- 
kacya. Uzupełnia zeznania świadka sam podsądny 
Twierdzi on, że postępku kapitana Dołgija nie na- 
zywał prowokacyą. Kap. Dołgij przyjmował bieli 
znę gotową od dostawcy Cepelewicza. Dlaczego 
ten ostatni zaproponował l)ołgijowi łapówkę, oskar- 
nv nie wie, przypuszcza jednek, iż wskutek przyję- 
tego wśród dostawców zwyczaju. Kap. Dolgij ed- 
mówił przyjęcia łapówki w lókalu komisyi i pele- 
cił Cepelewiczowi przyjść do swego mieszkania. 
Dostawca Stawil się o eznaezońej godzinie w mie- 
szkanitr kap. Dołesja, gdzie oczekiwali w ukryciu 
agenci ochrany. W sąsiednim pokoju znajdował 
się człouek kómisyi odbiorczej Szt.-kap. 
Cepelewicz oświadczył, iż przyszedł podziękować 
kapitanowi. Gdy -ten zaznaczył, iż „nie bierze”, do- 
siawca rzekł: „wszak wszyscy: biorą” i półozył na 
stole” roo fb, Wowcżas wybiegi ukrycia agenci 
ochrany, którzy aresztowali dostawcę. Cała ta hi- 
storya; oświafcża oskarzony, nie podobała mu się 
bardzo i dlatego nazwał póstępowanie Dołgija nie- 
włastkiwem. 

Po przerwie zeznaje powtórnie prezes komi- 
syi odbiorczej kapitan Dołpij. twierdzi: oh, ze w 
jego Komiskyi przyjmowali towary członkowie komi“ 
syi osobiście, tie połegając na szeregawcach. Pe- 
wnego razu świadek otrzymał polecenie” odcbranią 
1,500 par butów, których pótnimó długich posżuki- 
wań nie można było odnależć w warsztatach. W 
następstwie okazało się, że butów tych nietyłko nie 
było w warsztatach, ale nawet ich nie zaczęto 
szyć. Na zapytanie prpkurarora świadek opowiada 
historyę z łapówką, jaką mu chciał da dostawca 
Cepełewicz. Cepelewicz, zdaniem świadka, cheiał 
wejść w zażyłe stosunki z członkami komibyi i Czę- 
sto w tym celu przychodził do warsztatów. Pew- 
nego dnia kap. Dolgij dowiedział się a naradzie, 
jaką odbyli dostawcy, podobno przy udziale urzęd- 
nika intendentnry ©śsraszkfewicza, na której posta- 
nowiońó przekupić gó, jako nowego członka komi» 
syi. Pó upływie kilku dni spotkał w lokglu komi 
syt'Cepeiewrcza, króry kottlecznie chciął z nim pa- 
mówić. Kapitan oswradczył, że w tej chwili nić 
ma czasu, prosząc, aby dośtawca odwiedził go w 
jego mrestkaniu, gdzie został' aresztowany. Dlacze- 
go dostawcy zwoływałi aż specyalną naradę i dla- 
czego ofiarowywano mu tylko soo rb, śwładek nie 
nioże sobie wytłómaczyć, przypuszczano widocznie, 
że weźmie, a wtedy bedzie musiał milczeć, 

Z pozostałycn świadków sąd zbadał: urzedni 
ka Baranowa ib. zarządzającego warsztatami in- 


technik komisyi 


temderitury kijowskiej puk. Cyganowa, któryśtwier- | (96% 


dza, że: komiśva odbiorcza utrudniała pracę war 
sztatów żbyt powolnem przytmowanicin towarów. 
Przyczyną tego, zdaniem -wrsdka, był nieliczny 
sk ład komfeyr członkowie "której musieli jednocze 
snte pracować w kiku niejscach "W ciągi ostu 
lat swego urzędowania w wuisztaliach pułk, Cyga 
now nit spotykał tak wymagającego Prezesa komi 
syi odbiorczej, jakim byt pułk. Dmitrjew, 


Dozorca składu materyałów Fdoktistow ze- | 


znaje” powtórnie, iż buty teżalv w warsztatach mie- 
siącami. Gdy dó' składu przywożona buty, nie opa- 
trzome pieczęciami komisyi odbłarczej, swiadek od- 
syłał je z powrotem do warsztatów Wówczas za 
rządzający warsztatów oskarżył go przed naczelni: 
kiem okręgu Intendertury, który udziedił mu nagany 
i bity rózKazał przyjąć. Cziońek Komisyi odbior 
czej, Szt-kapfran Kułczyckij, twierdzi, iż zmuszony 
był przyjmować z górą 1,000 par butów dziennie. 
Komisja odbiorcza często NOW swe czyn- 
nosti w zimie na dworze; ramróżone buty przeno- 
szono potem do ciepłego łokalu, wskutek czego 
psuły się one. Władza wyższa żądała, ustawicznie, 


aby przyjmowanie butów załatwiano imk najszybe |! 
tego świadęk przytacza słysząną |. 


ciej. Na dowód 


przezeń rozmowę pulk. Dmitrjewa z inspektorem | 


okręgowym gen. Tupor-Rybczyńskim, podczas któ- 
rej teù ` ostatni dziwił się; F A komisya nie 
przyśpieszy swej pracy i rozkazał, aby nieudolnych 


członków komisyi wydalać bez żadnych wyjaśnień, |- 


Inny członek komisyi odbiorczej szt.-kap 
Inglęr oświadcza, iż sędzią. śledczy badał go, -gdy 
leża? w łóżku, złożony ciężką chorobą i ćbeenie nic 
nie UAE KA Wobec tego odczytano jęgo zeznania 
na śledztwie pierwiastkowem. Między innemi ze” 
znał on wówczas, że pułk. Dmitrjew kiedyś w ros“ 
mowie z nim w przejrzystej formie oświadczył, iż 
z samej pensyi wyżyć trudno, pensya mała—trzeba 
brać. Dalej szt-kapitan Ingler w zeznaniu swem 
twierdził, źe pik. Dmitrjew rozkazał przyjmować 
buty, nie agladając sie na niektóre przepisy ustąwy. 

Świadek kapitan Buńkowski zaprzecza, jakoby 
pułk. Dmitrjew nakazywał przyjmować niezdame 
do użytku buty, abv tylko robota komisyi szła prę- 
dżej. Pułk Brhrtrjew, zdaniem Swiadka, nakazywał 
pośpiech, lecz w tym znaczeniu, aby nie tracono 
napróżno czasu, | 

Następnie daje wyjaśnienia oskarżony. Sąd, 
zdaniem pułk. Dmitrjewa, powinien wziąć przede: 
wszystkiem pod uwagę oryginalny stosunek dof | 
władzy zwierzchniczej. Pułkownik nic nie mógł 
przedsięwziąć, gdyż za każde zarządzenie otrzymy* 
wał nagany. lle razy donosił władzy, że lokal, w 
krórym mieściły się warsżtary, jest: zbyt ciasny, że 
iaki ten uniemożliwia przyjmowanie butów — za 
każdym razem udzielano mu nagany. Jak można 
było pracować w takich warunkach i co nusi czuć 
człowiek ożywiony najlepszemi chęeiami, gdy za- 
miast odpowiedzi na swe raporty, trzeba znosić 
wciąż nowe nieprzyjemności? 

te Rzeczoznawca Efet szczegółowo wykazuje 
defekty k aN butów, dowodząc, że ọlbrzy- 
inřa iłość brakow pochodziła stąd, że materyni=hy- 
wal płrźćwaznie zly, a robota: niedbała. 
sudżańskie dostarczało buty „eleganckie“, z wyglą- 
du ładniejsze od innych; najgorsze zaś były buty z 
kijowskich warsztatów intęndentury. Na zapytanie 
Psa, co do przyczyny złego gatunku 
utów dostarczanych przez warsztaty kijowskie, 
światek oświatlcza, że warsztaty” interndentury ki- 
jowskiej przeciążone były robotą ponad ich moż- 
ność, Warsztaty te zastosowane były do wyrabia- 
nia 25 tys. kompletów, w rzeczywistosci zaś wyko- 
nywały roo tys. kompletów. Oczywiście robota mu- 
siała bzs gorsza. 
godźz, 4 i pół po poł. 

wane. 


Dziś po południu spodziewany jest wyrok. 


posiedzenie przer- 


KRONIKA POLSKA. 

— Konkurs na kaplicę na Kahięnbergu 
Komitet wystawy sztuki kościelnej w- Wiedniu 
w r. 1912 ogłasza konkurs na ozdobienie ka- 
plicy Sobicskiego na Kahlenbergu. Z. warun- 
ków konkursu należy przytoczyć następujące: 
przy ścianie ołtarzowej ma stanąć nowy ołtarz 
marmurowy, naprzećiw okna na ścianie ma 
być umieszczona kompozycya przedstawiająca 
Marco dAviano jak ódprawia mszę św. i 


imunikuje wodzów wyprawy. Na ścianie wche- |” 


dowej naprzeciw ołtarza wręczenie 
sztandaru proroka Inocentecmu XI. 


zdobytego 
Obrazy Íi- 


Fenenko. | 


Ziemstwo | 
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Vigo (AD). Parostatek „Ipiranga“, 
Diaz, 


guralne mają być z mozaiki. Bliższe warunki 
którym przyby! były prezydent Mcksyku 


Proces o szpiegostwo. 
rozsyła komitet, adres: „Das geschaftslubrende 


Lipsk (WŁ). Zakończył się proces o szpic- 


Pogwałcenie ustawy uniwersyteckiej. 


Moskwa (Wł). Stołypin, wbrew ustawie 


ky. m TE M a e Śl, gostwo. Reman skazany został na 10o lat,|uniwersyteckiej, mianował profesora odeskiego r skie SA, 16 I E 
vien Me EC TASSC ©, KĘ a nen | astra ZAS jego na półtoragroku więzienia. Gołowina starszym lekarzem lecznicy chorób|_. OLE LK (um a Oa 
Wettbewer bi 14, opatrzone godłem jak zwykle". 3 och mimi iA AE Iccznicy Modkaldina SW Petersburgu w roku 1912 pierwszego 
Termia konkursu do d. 30 września. Nagro- Hojny dar, to Ebook BB innego Kask ada! wszechrosyjskiego zjazdu lekarzy chorób dziec- 
da pierwsza 700 kor, lub wykonania pracy; w hh p A „Ra. | tięcych. 
u s zd rszawa (WL). Pewna znana (ilantrop-| Gołowina profesorem uniwersytetu wbrew po- | 799 
nagroda 2—500 kor. Każdy biorący udzial ka eda 350,oodliubli Bl bibiidlekę publi. P i y P Astrachań (AT). Spłonęła barka towa- 


e a er a a rzystwa Wschodnicgo. Spalilo się 64,000 pu- 


dów ładunku. Straty wynoszą 600,000 rubli. 


Gielda Petersburska. 


w konkursie obowiązuje sią wykonać wszelkie 
prace całkowicie za oznaczyć się mającą cenę. 

- Ekonomista. Tom drugi za kwartał 
drugi r. b. opuścił prasę drukarską i zamie- 
szcza następujące prace: Dar, Żelisłąw  Groto- 
wski. Poglądy ekonomistów polskich począ- 
tków XIX stulecia na reformy gospodarcze. 
Bohdan Wasiutyński. Ludność żydowska w 
Królestwie Polskiem. 


czną w, Warszawie i 250,000 rb. 
sztuk pięknych. 


Ruch antyrepublikański w Portugalii. 


Lizbona (AD) Wobec pogłosek o możli- 
wości wybuchu kontrrewolucyi na północy, rząd 
portugalski wysłał ku granicy hiszpańskiej od- 
dział marynarzy i pułk piechoty 


na SA Niezadowolenie „Rus. Znam.” 
Petersburg (W1). „Russk. Znamia* zwra- 
ca się do min. Ruchłowa z zapytaniem, czy 
prawdą jest, że minister wydał rozporządzenie 
wykrycia korespondentów pisma „Russ Znam.*. 
Pismo wyraża swe oburzenie z powodu prze- 
z działami |niesienia z Kijowa urzędnika Pisarewskiego, 


Dnia 3 czerwca I9II r. 


> Na. T-a Br. Nobel. 
działy Tow. Nafi Br. Nobel. 
” 


Władysław Studnicki. : > : : ś 
: } szybkostrzelnemi. zew 7 ; A Si ' 
Emigracya do Ameryki a ludność Europy D-r. ybkostrzelnemi papą T o współpracownictwo w „Rus.| Weksle * PARA BRE 3, ro f. st D442 
Z. Daszyńska-Golińska. Kronika ekonomiczna Z Maroka. ni „ na Berlin 3 m. za roo m. . - .— 
Galicyi: Spis ludności, Stan i przewidywana oe.: A ' W sprawie tramwajów petersburskich. czeki za 100 mar.. . . 46.19 
przy sioe aaki dao kicia Seo Paryż (AP). Według informacyi Agencyi p k . Aa > „A „ na Paryż 3 m za 100 fr. SER 
Rzemidate rahti e TsidbktórdhiE stów »|Havasa, pułkownik policyi hiszpańskiej Sil- Petersburg (W1). „Riecz* komunikuje, że A czeki za roo fr. . 37.31 
ar 8 54 w JRE r é : a werst przybył do Fezu. Sultan rozgniewany |za kulisami petersburskiej rady miejskiej ` czy- | DySkonto giełdowe = w 
Szk sł przemy i WEP St ey m Po iY P Wil jest z powodu wylądowania wojska hiszpań-|nione są przygotowania w celu sprzedaży kon- ij ES oj „94 l4 
AE AC aeea DEA SN Ara- skiego i założy przeciwko temu energiczny |cesyonaryuszom tramwaju na dogodnych dla 3.0 Dodi. 3 j 
kowie, Wyższe szkolnictwo przemysłowe i han- Sza A E ika A BOY c a/a ŻY czKa 1908 r. pd 
dl dze protest. n | fych ostatnich warunkach. Na stworzenie więk-|41%/, Pożyczka 1905 r. 100 

Emil © i Kronika: P i Proklamowano  zdetronizowanie Mulay-|szości w radzie miejskiej i dla urobienia w od-f5%o Pożyczka 1906 r. 104— 104!/2 

EmymiCaspari Kronika: Frzemyst + żelazny |trafiga. powiedni sposób opinii publicznej, koncesyo- 41a Pożyczka T900 T- ._ i: 99 nas. 
w Królestwie Połskiem w r. 1910, Polsko-szlą- narfudze” jak dea Ribcza a DIE 4/9 "Listy zast. Szlach, Banku. |. AE 
skie zagłębie węglowe w r. 1g1o. Rozbiory i Wybuch bomby. milionów: Jahli » Bei a TE Listy zast. Szlach. Banku Ziem. 95 ha 
sprawozdania. Bibliografia Mair z j Ą p r. ESC Ę 

' allryt (WŁ). Z Walencyi donoszą, że 4 Świadectwa włościańskie =. _— 911/.—92 
świ kd Rozstrzygħlęcia , kpnkgrsy „Gazety pod katedrą wybuchła bomba. Wybuch kozi Rewelacye. aj Da Ton dis M iih 96-908 
WE LECZNĘ A MARY EAOn Kon Ż na za dził znaczne szkody wewnątrz katedry. Uszko- Petersburg (Wł). „Rus. Znamia* donosi, EA Pożycaka Died k c" 4671/4 
ah „adj »% E EN ea A kie A-|dzone zostały również gmachy poblizkie. że współpracownik „Now. Wrem.* A. Stoły-|” m pengi a y. 367 
A O yDIAG WYSTARĘ PRECZ l pin wybrany został członkiem rady banku han-f$è/s Obl; prem. Sziach. Banku. . 327 
czytania 15. Pierwszej nagrody, w kwocie rb. Pożar. dlowegu w Białymstoku. Zdaniem „Rus. Znam.“ 31,20/, Listy Zast. Szlach, Banku Ziem. 86 
250, nie przyznano, rozdzielono. ją natomiast ij. Brody (Wł). Spłonętły magazyny kolei|wybranie czło im Z A E Pe- 40, Oblig. Petersb. M. Kred. T-a.  g1*/,—91'/, 
przyznano 150 rb. za arzykuł p. t« „Zasady 0. SERASI „magazyny y -an aa ASCE W ECSS „m ,..Bakińsk. s "m 
żywienia zwierząt gospodarskich* (autor Ma A mustryackiej. Ze strony rosyjskiej spłonęła |tersburgu i nieobznajmionego z operacyami fi-|5%, Oblig. Kijowsk. M. Kred T-wa. 921 1—931/1 
Paa A ram 0: 0 ng) i 8 i n| przyległą fabryka. ,. |nansowemi, znajduje swe wytłómaczenie w 'dą-|4/2% » "we Ą - 8-66 
tt ku 3 oai A A J sA wi za Brody (W1). Wskutek pożaru w Brodach |żeniu banku do przeprowadzenia niezgodnej SP pligaMoskieyakaK gdy [74,4 ogi t00_ 1: 
k # 87 b PRĘTY | Jadw. U GBIZY: |ruch towarowy na dystansie Brody — Kadzi- |z prawem ustawy. A. Stołypin, kończy swe re: ŚUBĄBbiigi Odesk. KRETA ae o 
U i : ił a A f ; eru . . . ' 

TAA I s a 2-26 łaa | ECA 
tyka wła A wi yi x Rz z| Na Bałkanach. Petersburg (Wł). „Rossija* donosi, że 43/6 „ _ Wileńsk. Ban. Ziem. Q0—go?/4 
szerokiego świata* (Konst. Chmielewski z War- ! "| SM i A NE P ? 1,2) Dońsk. ` 3 k 1 8—89'1 
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Briańsk. Kopalni Węgla 


Od korcspundentów własnych t Ag. Petersb.) |gu 20 miesięcy. Petersburg (Wi). W końcu roku 1912 Briańsk. Fabr. szyn 179—180 
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Tarnów (WI.). Pomiędzy m Ma- browolnie oddadzą broń, przyobiecano amne- NWA Aga w kast ze zmianą a POOR w 233234 
taketi styę i odbudowanie zburzonych domów. Wya- w _rosyjsko-amerykańsKic musteri działy Rosyjsk. Balt. Fabryki. wa 


a Wojasa wywiązała się bójka, 


ygnowano 10 tys. funtów na opracowanie |Skarbu Kokowcew ma zamiar wyjechać. na jakiś Ros Fabr. łokomot: (Rue). 


OW. 
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znaniem to zarządzenie i liczą na rozsądek |74 iałszywym czekiem 66,000 rub. z papierami dywidendowymi chwiejne; z premiów 


Nowy rektor. 


Kraków (Wł) Rektorem uniwersytetu Ę bańczyków. | Na uroczystości koronacyjne. kami spokojne. ` 
Jagiellońskiego został obrany prof. Wiadysław sb Konstantynopol A P orta zrozumisja Petersburg (AP). D. 3 czerwca odjechali BĘ M 4LETW. AE 
Szajnocha. Ou EO aza pdziaponisdzy WJ” | na uroczystości koronacyjne de Londynu gene- GIEŁDY ZAGRANICZNE. 
stąpieniąmi Rosyi i Austryi w sprawie albań- y i <<Ę 


rał adjutant Biełozierskij-Biełosielskij, kontr-ad- 
mirał br. Tołstoj, ks. Meszczerskij oraz pomo- 
cnik sekretarza Kolankowski. 

Wielki Książę Borys Włodzimierzowicz, 


Choroba. b. posła. 


Kraków (W43). Zwyciężony przez Daszyń- 
skiego podtzas obecnych wyborów do parla- 


skiej. Rosya zupełnie szczerze chciała powstrzy- 
mać Tyrcyę od ostrego wystąpienia przeciwko 
Łaprzyjażnionemu mocarstwu. Austrya zaś wmie- 
szała się do sporu pomiędzy Turcyą a jej pod- 


Dnia 3-go czerwca Igi! F. 


Berlin. Wypłaty na Petersburg £p. 21650 
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mentu Ignacy Petelenz zachorował na zapalenie f 1. Sk. ai: DP 1 który będzie reprezentował r 7 
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Usposobienie ku końcowi giełdy mocniejsze, 


do zaprżestania walki 
Paryż, —Wypłaty na Petersburg: 


ti z powstańcami Í do za- 
warcia z nimi przymierza, jak ze stroną woju- | tunel 


Więdeń (W1). W razie zwycięstwa socya- Ekaterynodar (AP). W nocy w pobliżu 


listów podczas wyborów. ściślejszych rząd zde- DR u linii Noworosyjskiej jadący pociągiem > 
cydowany jest ponownie rozwiązać parlament. Jaca; 1d udno to e EO AE że T więźniowie napadli na straż i odebrali jej broń, Ea = wy , Ray 
ma Turcya postanowiła działać w stosunku do przyczein zabili jednego i ranili pięciu żołnie- Many PA 1894 1. o5 
Z parlamentų francuskiego. albańczyków z umiarkowaniem. Porta oceniła rzy._Następnie, wieśdiągicjw Uiezbiosaza Moai kä i a A zł Mceżadi -J E 
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emerytury robotników minister finansów _ Cail- przyjaznych z Czarnogórą i Setbią, które sta- więźniów. | Dyskopio Prywatne -o 28/,0/ 
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| ky z tureckich źródeł urzędowych, ambasador au- Londyn. -5%o pożyczką zosyjska.1996 r.  _.Iojl; 


- Charków (AP) Zebranie ziemskie posta- 
qowiło poczynić starania ó wyasygnowanie ze 
skarbu ;3ó0 tys. rb. na walkę z cholerą. 
Monyłów (AP). W majątku „Naspa* w 
pow, rolhączowskim spłonęła huta szklana. Stra- 
ty wyrioszą 73 tys. rb. 


bowane. Rząd, wniesie projekt prawa, zape- 
wniający robotnikom emeryturę po dojściu do 
sześćdziesiątego toku życia. Izba większością 
356 głosów przeciwko 64 wyraziła rządowi vo- 
tum zaufania. l 

Paryż (Wł). Pomimo zwycięstwa rządu 
w senacie panuje przekonanie, że gabinet poda 
się do dymisyi. 


Rozruchy wśród winiarzy, 


41/2], pożyczka rosyjska 1909 r. bez kup. 102'/4 
Usposobienie spokojne. 
Amsterdam, —5%, pożyczka rosyjska 1906 s 
4V2/, pożyczka rosyjska 1909 r. 
Wiedeń, —5% pożyczka rosyjska 1906 r. 


stryacki zwrócił kę i ministra spraw zagra- 
nicznych na niemożłtwość pozbawienia albań- 
czyków broni. Minister nalegał na konieczność 
wydania oręża. 

Konstantynopol (AP). Sułtan odbywa pu- 
bliczne modły na polu Kossowem. Otacza go Petersburg (AT). Sckretarz kijowskiej izby 
40,000 wojska i około 150,000 albańczyków.|sądowej Bartenicw mianowany został członkiem 
Olbrzymia ta manifestacya islamizmu jest po- |humańskiego sądu okręgowego. 
czątkiem nowego czynnika na Bałkanach—przy- Petershurg (AP). Uwolniony został na 
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Ę Paryż (AT). Minister rolnictwa oświad-|pziej autonomii Alba. własną prośbę wskutek choroby członek hu-| Libawa- Usposobienie z żytem mocniejsze, z 
czył w scnacic, iż rząd wniesie projekt prawa H mańskiego sądu okręgowego Zacharjewicz. ai spokojne. Zyto 85.kop.; owies 78—78 
o zniesieniw podziału rejonów winiarskich, na- uragan: Ekaterynosław (AL). Na dystansie Bez- R è 


Petershurg. Kałasznikowska giełda. - U sposo- 
bienie z żytem vmąką spokojńe, z owsem słabe, £ 
otrębami stałe. Żyto 86—88 kóp.; owies 79—82 kop.; 
jęczmień 76—78 kop. 

Jelec.--Usposobienie z owsem stałe, z pozo- 
stałem zbożem spokojne. Pszenica ulka 1 rb. og Kop.. 
girka o8 kop.: żyto 63 kop.; owies kop. g 

Udita. 


Tryest (AP). Huragan uszkodził parosta- |sergenówka— Taganróg wykolel! się pociąg Nr. 
tki Lloydu. Sześć większychi sześć mniejszych |r1. Zabity został jedcn pasażer oraz sześć osób 
statków odniosło większe lub mniejsze Eko: odniosło rany. i 
dzenia. Wyjaśniło się, że podczas * huraganu js Maskwa (AP). Zmarł nagle humorysta i 
pgina 18 osób, Dwa statki greckie osiadły dramaturg rosyjski Baryszew, który pisał pod KF „A 
ha mieliźnie w porcie, z jednego statky utpnę-| pseudonimem . Miasnickiego. ienie mocne. Pszenica op 
ło 9 osób, z drugiego 5. er E ai za- Petersburg (AP). Drugi daje Ra-|żyto 71 Kop; owies 69 kop 
tonął.w* pobliżu tamy portowej San Carlo; ta-|tly Państwa zaaprobował wniosek w sprawiej 20M MT 
ma silnie uszkodzona. Statek strażniezy i kil- pow ikea Usakowowi. ma. budowę bez gwa- ROZMAITOŚCI. 
ka innych statków uległo rozbiciu. Zatonęła |rancyi skarbu kolei elektrycznej od Sewastopo-|- „Licylącya rzeczy JAnnunsia. Ruchomości naj- 
maszyna do wydebywania ziemi. Statki rybac- |la przez Jaltę do Ałuszty z odnogą przez Ba- O 8 mae z laik Brok Zak E 
kie, o których sądzono, że zginęły, powróciły) fakławę. | 3 aroga licytacyi zwykłej 'w jego wihi w Setignano. 
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wiatru dochodziła do 65 kilometrów na go-fewym czytelnikom, że częste kary prasowe oraz |i robotnicy. Ulubioną klacz gniadą d'Annunzia, 
Hzinę. wydatki związane z ciągłą zmianą redaktorów 


portretowaną wielokrotnie przez największe sławy 
i E ý > TE z malarskie, sprzedano dorożkarzowi za 800 lirów. 
zmuszają pismo do przekształceńia się na ty- 

godniow e. 


D'Annunzio, mający więcej długów, niż włosów na 
Teheran (AP). Sepechdar potajemnie o- 


głowie, jest dobrej myśli i twierdzi, że znajdzie się 
Ktoś, który za niegp wszystkie zobowiązania wy 
puścił Teheran w zamiarze, według pójłosek, [Hammar oe My dr p 
„wyjechania do-Europy. Jest on nieządowolo: 

By z działalności medżylisu, który zmniejszył | 

regentowi budżet i udzielił nadzwyczajnych peł- 

aomocnictw amerykańskiemu doradcy Íinanso» 
wemu. 


kładając natomiast kary za korzystanie z uży- 
wania nazw geograficznych i ułatwiając poszu- 
kiwanie strąt drogą sądową. Senat wyraził 
rządowi votum zaufania. 

Strajk marynarzy- 

Londyn (AP), Jak donoszą z Belfastu, 
załogi dwóch statków kupieckich, kursujących 
po cieśninie La-Manchc, opuściły służbę. Strajk 
w Clyde wzmaga się w dalszym ciągu. W 
Southamptonie zastrajkowali prawie wszyscy 
marynarze. . 

Retterdam (AP). Strajk marynarzy nie 
przybrał dotychczas szerszych rozmiarów. Kilka 
parostatków wypłynęło na pełne morze, mając 
załogi w komplecie. Dwa statki angłelskie usi- 
łowały bezskutecznie zwerbować załogi. 
Londyn (AP). Towarzystwa żeglugi Wbi- | 
Lestar Canadian—Pacilic zgodziły się na pod- 
„wyższenie wszystkim marynarzoin peńsyi o 10 
srylingów miesięcznie. 

Amsterdam (AP). Przyłączyły się do straj- 
u załogi trzech przybyłych do portu okrętów. 
Obecnic liczba strajkujących wynosi 300 osób. 


Tryest (Wł). Podczas nawałnicy zginęło 
27 osób. ' i 

Na Lido wszystkie ogrody zostały 
czone. 


znisz= 


ye «te 


Aresztowanie. z 
Mińsk (Wł.). Aresztowano d-ra Rawicza, 
"oskarżonego o dokonanie otrucia- w celu otrzy- 
mania premium asekuracyjnego. 


WYDAWCY ANTONI CZERWIŃSKI 
Redaktor odpowiedzialny Stanisław Farenhole 


Vi Rok istnienia. 


DLLANI KIJOWSKI 


Opuścił prasę zeszyt V-ty 


„Dziejów Porozbiorowych Litwy 1 Rust” 


1794 r. — Rota przysięgi litewskiej. — Gencral 


, FRESC: mas y Jan Wcysscnhoff. — Józef hr. Kossakowski, bry- 
Przygotowania "ba a. = WIEŻY gadyer brygady Kowieńskicj z 1794 r, — Pasport 
1794. Iowstanic Ńościuszkowskie. z podpisem Cycyanowa, wydany w Grodnie 
ZE a E ł Stefan Grabowski t- 
PIERWSZE i JEDYNE CODZIENNE PISMO POLSKIE NA RUSI ILUSTRACYE I PORTRETY: OT zuje da ME YW: 
i i 4 _| aik kampanii 1792, 1794, 1812 i 1813 r. — Fran- 
å y X Stanisław August, Nałęcz Gorski, poscł żmudzki ciszek Bouffał, łowczy nadworny litewski. — Józef 
Rozpoczął wi rok istnienia. va sejm czteroletni. — Wojsko litewskie w koñ- | |, Kossakowski, łowczy wiclki litewski, — Genc- 
i cu XVIII w. — Tadcusz Kościuszko. — Uniwer- 


sal Deputacyi centralnej W. Ks. Litewskiego 
1794 roku. —- Książę Eustachy Sanguszko, poseł 


lubelski na scjm czteroletni, uczestnik kampanii 


Wychodzi w roku 1911 pod dotychczasowem kierownictwem i z programem politycznym niezmienionym. 


„Dziennik Kiiowski* w roku 1911 wprowadził cały szercg ulepszeń zarówno pod względem treści jak 
ori 
Cena zeszyłu kop. 35, x 


W roku 19r1 „Dziennik Kijowski“ drukowany jest snecyalnemi nowemi czcionkami, co pod- 


niosło czystość i czytelność pisma. 

W roku 1911r dział informacyi telegraficznych „Dziennika* został znacznie rozszerzony, 
a zwłaszcza dział telegramów z Warszawy, Krakowa, Lwowa i Poznania. 

Z Petersburga, Wiednia i Berlina nadsylają do „Dziennika Kijowskiego" najświeższe infor- 
macyc specyalni korespondenci 


Zamówienia wraz z opłatą na „Dzicje Porozbiorowe Litwy i Rusi" 
zeszytów, kwartalnic 6 zeszytów, 


Oprócz telegramów Agencyi Petersburskiej i wymienionych agencyi własnych „Dziennik Kijowski" 
umieszcza szereg korespondencyi własnych i specyalnych korespondentów: z Warszawy; 
Lwowa, Krakowa, Poznania, Wilna, Zytomierza, Kamieńca Podolskiego, Cieszyna, 
nalto w roku 1911 dział prowincyonalny „Dziennika Kijowskiego" zasilać będą korespondenci z Huma- 
nia, Berdyczowa, Łucka, Winnicy, Płoskirowa, Radomyśla, Sławuty, Zwinogródki, 
Szepetówki, Białej Cerkwi, Smiły, Zasławia, Korca, Równego, Starego-Konstanty- 
nowa i innych miast i wsi naszego kraju. 

O życiu zagranicznem informować będą czytelników „,Dziennika Kijowskiego‘! korespondenci: 
z Wiednia, Berlina, Rzymu i Paryża. 

Z życia Cesarstwa i kolonii polskich dostarczać będą wiadomości korcspondeni w Petersburgu, 
Charkowie, Odesie i Baku. 

W dziale literackim „Dziennik Kijowski" rozpocznie druk barwnej powieści obyczajówo spólczes 
ncj znakomitego naszego powieściopisarza, autora „UNII“ 


Józefa Weyssenhofa 


IES 


Stelan Tohorzewski 660 


w Mohylowie- Pod. "xy get 
proszą o łaskawe żądanie ofert — na: 
Garnitury parowe ae Mocilierra $ „yi i inne. 
Młocarnie do koniczyny — © 77 Ease 
Maszyny ŻNIWNE — "grabie ylae-Cormiekat 
| Szpagat manilski — 


najwyższego gatunku „Mac-Cor- 


pod tytulem e wię ` WZ SF Ą 
Pługi jedno i wieloskibowe — waazstewo: taa, 


Eckerta i inne. 


Walce — Cainpbell'a, pierścieniowe i inne. 
: in. Ventzkiego, Bc- 
E Kultywatory Sprężynowe — Góra i amorykojekie.- 
al: i zędzia d kukuryd 
Kantońskie MASZYNY | *"<zosobew awerykniskim 7 


„ZNAJ PANA“. 


l'owicść ta pisana jest specyalnie i wyłącznie dla „Dziennika Kijowskiego". 
Autor, kióry obecnie nad tym najnowszym swoim utworem pracuje’ zastrzega sobie ewentualną zmianę podanego powyzej tytułu 


Prócz tego umieszczać będzie „Dziennik Kijowski“ w odcinku gzereg powieści tłómaczonych. 


W dziale historycznym ma „Dziennik Kijowski" przyrzeczony współudział znakomitego historyka Rusi Odd 4 I ppi ki 2723 
| l ziału mleczarskiego 
Aleksandra Jabionowsklego i D-ra KONOPCZYŃSKIEGO. oraz maszyn i narzędzi ro'niczych wysyłają się na żąd. bezpłatnie. 


Nadto drukować będzie studywn historyczne autora „Nocy z 6 na 7 października” 


P- W. DROGOMIRA p i. 


„Uwagi nad taktyka polską w bitwie pod Grunwaldem“ 


Adres telegraliczny: Mohylów-Pod. Tchorzewski. 


ze SLL BE IB 


Prenumeratorom „Dziennika Kijowskiego" przysługuje w r. i9tii prawo nabywania po cenie zniżenej cen- Biuro === 
nych wydawnictw: H. MOŚCICKIEGO — Bziejów Porozbiorowych Litwy i Rusi; Wydawnictwa 0 r 0 ñ y ki [4 0 
Dziennika „Rozwój“ p. t. „Kraków''; D-ra KONECZNEGO — Historyi Polskiej. Pośrednicze 


zostało przeniesione z ul. PY E na ul. Fundukle- 
jowską Ne 12 — 14 wprost Kolegium Galagana. Poleca nau- 
deycielki, bony, oficyalistów najrozmaitszych branży oraz służbę 
domową: 2823 


TAJ Aarynoson ge. $ TCAE m KReszczatek N2T | 


AYNOW w MOSKWIE o= SiE pk, fi TELEFON N*I6I1 7 


Multi ti biszkopty do herbaty. 


> Pp. zamiejsc. wysył. za zalicz. poczt. 


WARUNKI PRENUMERATY „Dziennika Kijowskiego" pozostają niezmienione, a mianowicic: 
12 rb. rocznie, 6 rb. półrocznie, 3 rb. kwartalnie, | rb. miesięcznie. 
Osobom,” które dotychczas opłacały zniżoną prenumeratę 6 i 8 rb., prawo to przysługujc i w r. tyt. 
Biuro Nauczycielskie in: | 


Ly. krówki 


|| 
| 
Warszawa, Chmielna 25. 
| 
| 


KIM skijowie, 


sesers eses | 


pouzczatik 38. 


TELEFON 1672. 


Rekomenduje: nauczycieli, nau- 
czycielki, wychowawczynie 'polki, 
angielki, francuzki, niernki, osoby 
do towarzystwa, zarządzające, pan- 
ny, służące, tylko z dobremi świa- 
dectwami. 2561 


Płoskirów 


Cenniki i opak. gratis. 


Drukarnia Polska 
eo eee ewe 


= Książek i Pism 
== LEONA IDZIKOWSKIEGO w KIJOWIE =| 


WSZELKIE ROBOTY W ZAKRES DRUKAR= 
STWA WCHODZĄCE PRZYJMUJE 


Zaepatrzona w naj- 
wewszze ozolionkiior= 
namenty oraz spe- 
syalne maszyny. 


883228 38 228E? 


E-P etershurg 


1870. 
M-Alowgorod 
LJ 


KRESZCZATYK 20 


Reprezentant 
i Í | | 
usirnago PISANIA | 4 l y 5 Tce E s.r 239 
HA 2 ADZEEE Kijów, =” 
NAJLEPSIA SĘ ] 
WAJPRĘGSIA WIDOCZNY Funduklejow. 
WAJTRWALSIA. $ >+ IRUR x 
Poszukują sie re | 
prezeutunei ua pra 
wincyę. 


= [IO CARLAD DRUKARNI 


zi BEZ POŚREDNIKOW — 
(EE) z 


Ceny umiarkowane. 


ŻYRARDOWSK! MAGAZYNĘ 


prenumeratę i ogłoszenia do 


przyjmuje 


Zakład zdrojowo- -kąpielowy — = 


IWONICZ ~me ie 


kolęda IWONICZ W Galicyi. 


Najsilniejsza szczawo-słono-jodowo-bromowa: 
Od dawna stwierdzono jej skuteczność we wszystkich postaciach 
zolsów (serofulosa), w chorobach kości, jamy nosowej, uszu, skó- 
ry i wogole we wszystkich chorobach, wymagających przyspicsze 
nia odnowy matervi. Leczenie ortopedyczne t masazżowc. Inhala- 
cya systemu „Clara“. Kąpiele w gorącem powietrzu systemu „Po~ 
lana*, tudzież sztuczne kąpiele gazowe Lekarze Zakładowi: Doc. 
Dr Antoni Gabryszewski ze Lwowa i Dr. Grzegorz Turzański z Ja- 
rosławia. tudzież 6 lekarzy woino praktykujących. W sezonie |-m 


od d, ı maja do 15 czerwca i Ill-imod 20 sierpnia do rs paździer- 
nika mieszkania znacznie tańsze. Uwolnienia od taksy na podsta 
wie świadectw ubóstwa udziela się tylko w l-ym i III im sezonie. 


Urządzenie Zakładu wzorowc, oswietlenie elektryczne, wodociągi, 
kaplica Zakładowe, w której odprawia się codziennie Msza św. 

Zamówienia na mieszkania, wodę mineralną, sól i inół, tu- 
dzicż ius przyjmuje i wszelkich wyjasnień udziela 


aca} _ Dyrekcya Zakładu Zdrojowo - kąpielowego w Iwoniczu. 


ODESA. 


Andrejewski-Rujalnicki 
LIMAN 


Willa Sanktaszewskiego 


160 numerów po cenach umiarkowanych. Adres: Stacya Skarżysko 
kolei Nadwiślańskich, Sanktaszewski, od d. 1 go maja Odesa. 540 


Drukarnia Polska w Kijowie, ulica Krezzczatyk Nr g8. 


i Dziennika Liowskiógo 
Księgarnia Polska 


kim wyborze 
najlepszych zagranicznych fa 
współzawodnictwa: 
odacz nieprzemakalna, 

tłowanie naboi z prochu czarnego I be zdymnego. i enniki wysyla Się yras 


(Kreszczatyk 29) 
licząca przeszło 100,000 tomów dzicł w językach: polskim, 
francuskim, niemieckim i angielskim poleca dla 


CZYTELNIKÓW PROWINCYONALNYCH i na LETNISKACH 
ABONAMENT na ULGOWYCH WARUNKACH. 


Dzial książck dla dzieci składa się z 10,000 tomów. 

Nowości natychmiast po wyjsciu. 

Wyszedł z druku nowy katalog książek polskich, ułożony we 
dług działów i uzupełniony skorowidzem autorów 55| stron druku. 
Geha 75 kop. 2529 | 


rosyjskim, $ 


Zródło radyoczynne 
= 


rub. 
Kielecka Zakład leczniczy 
|| cow pol kierunkiem D-ra Kozłowskiego 
Kuchnia Lalmanowska. otwarty od r kwietnia do i listopada. 
Bhższych informacyi udziela Dyrekcya w Ojcowie. W Warszawie Kancela 
rya low. Hygienicznego, Krakowskie Irzedinieście 66. a zm 


f EEEE 


Dom Przemysłowo-Handlowy | 


Michał ukowińsk 


Kijów, Kreszczatyk 5. Telefon 927, 


Poleca posadzkę 


„Tajkury” 


Adres dla depesz: „„Embu, Kijów”. 
Albumy i zenniki wysyłamy na żądanie frauco S92 
Układania posadzki dokonywać mogą nasi majstrowie. 


Gwarancya, trwałość. 
SREIOODRODOZY SE 
Tendo Da Madian.) Nowootwarty belgijski ma belgijski ma- 


Doza Pp. Myśliwych! L ayn broni. = 
yy ,SPORT' Kreszczatyk 43; "+ 
Broń myśliwską i Rewolwery ct" 


ryk najnowszych systemów. Ceny bez 
Przybory do rybołówstwa, gimnastyki, zabawy, 
obuwie mysliwskie ete. Specyalność: przyso 


*'oleca w wiel- 


rał Romuald ks. Gicdroyć. — Generał Józef Wiel- 


horski. 


Na oddzielnym kartonie: Portret Jakóba Jasińskiego. 
przesyłką kop. 40. 


Dla prenunieratorów „Dziennika Kijowskiego” cena zeszytu kop. 25, z przesyłką kop. 30. 


rocznic 24 zeszyty, półrocznie te 


przyjmują: Administracya „Dziennika Kijowskiego" w Kijowie 
Kreszczatyk Ng 38. Księgarnia Gcbcthnera i Wolffa w Warszawic, której powierzono skład główny 
aa Królestwo Polskie, Galicyę i Księstwo Poznańskie, oraz wszystkie księgarnie w kraju i zagranicą 


Szczegółowy prospekt na żądanie wysyła się bezpłatnie. 


Student politechnik 


(gimnaz. medal srebrny) poszukuje 
korepetvycyi na wsi. Matematyka, 
łacina i języki w zakresie średnich 
szkół rządowych Adres: Stacya 
Browki gub. kijowskiej, majątek 
Wierzchownia, W. Panu Foinko dla 
studenta. 2802 


A z pierwszorzę- 
Poznańczyk ánemirsíeren. 
administruje rok dziesiąty większemi 
dobrami w Galicyi, przyjmie odpow. 
stanow. z poręczeniem dochodów od 
I-go Stycznia 1912 r. lub wcześniej. 
Adresować proszę W. 5  poste-re- 
stante Gródek Jagielloński, Galicva. 

2811 
po" osobny 9 pok., 2 kuch., we- 
ran„ woda, wanny, wygód., lód, 
fentan. lub 4, 5 pokoi. Mała-Doroho- 
życ a I9—A. 2820 


pos. dyplom i 
Masażystka howa. ;ekomes 
doktora, proponuje swoje usługi on 


na kurort. Kreszczatyk 7 m. 4. 
2878 


W REICHENWALL, willa Schönheim 
ord. jak corocz. Dr. W. Sadowski. 
2610 


Do sprzedania 


znaczna partya (około 400 sztuk) wy- 
borowych wołów roboczych, znaj- 
dujących się obecnie na wypasie na 
stepach w okolicy Elisawetgradu. 
Woły te mogą byc też sprzedawane 
i mniejszemi partyami, wedle życze 
nia kupujących. Wszelkich informa- 
cyi udzieła zarząd majątku p. Okta- 
wiana Ulaszyna, Mała Wiska guhcr. 
chersońskiej. Tamże telegraf i poczta. 
2650 


tudent uniwers. Jagici. w Kra- 

kowie, pos. maturę rosyj. poszuk. 
kondycyi na let. miesiące. Adres: 
liumań, Synd. Rolniczy dla K. S. 


2913 
U klasy szkoły han- 
Uczeń VII dlowej w Radomiu 
poszukuje kondycyi (na wakacye). 


Warunki przyst. Adres; Radom ul 
Długa 16 Wasilewska dla M. 5. 2914 
ROEE Z OO DI 


Poszukuję pc zarzadza- 


jącego majątkiem. 
Mam chlubne swiadectwa. Zaułek 


Michałowski i 7 m, 2. 2915 

fizyko-matemat wydziału 
Stud. | poszukuje korepetycyi na 
wyjazd. Ma solid. rekomend. Dic- 
towa 14 m. 7. Stud. |. Z. 2.186 


J  lampol -Podolski 


Prenumeralę i ogłoszenia do 


„Dzien. Kijowskiego" 
przyjmuje 395 
p. Włodzimierz Biesiskierski, 


Di Administra. 


Dla udostępnienia prenumerat. „Dien 

nika Kijowskiego" nahycia na wa- 

runkach najdogodniejszych książek 

niezbędnych w każdym domu pol 

skim, porozumicliśmy się z wydawca 
mi i odstępujemy 


po cenie zniżonej 


wyłącznie tylko naszym prenumera 


torom. 


Dzieje Polski 


D-ra Feliksa Konecznego 


2 tomy, 80 ilustracyi (linicza, duża 

mapa Polski z podziałem na woje: 

wództwa. Cena dla prenumeratorów 
„Dziennika Kijowskiego": 


Rb. I kop. 60 


(w ozdobnej oprawie). 


Kraków 


Rys historyczny do połowy XVII w 


Rb, 3 a 

3 

(oena kaięgarska rb, 5). 
(W ozdobnej oprawie) 


Na prowincyę wysyłamy za zalicze- 
niem z dołączenicna kosztów prze 


syłki. 


